Cany prenumeraty wa Lwowie; 


bez doręczenia do domu miesięcznie zł. S— 
pły z zL 530 


z dostawą do domu . . « » 

na prowincjis 
z przesyłką pocztową 
za granicą 


3. o è è si, 530 | ADMINISTRACJI 
« GA u W oaa amah SEA 


Nr. 13 


$obota, 14 stycznia 1933 


AZETA LWO 


wychodzi codziennie rano 


|Teletoany: | 
REDAKCJI 
27, 71-02. 


ADRES REDAKCJI I ADMINISTRACJI: 
LWÓW, UL. ZIMOROWICZA 15 L p. 


Listy należy frankować. =» Reklamacje 
Saarte wolne od opłaty. "i 


U 


Rok 123 


R c ZZ 


SKA 


Ceny ogłoszeń: 


Za i wiersz milimetr. (6'js em. szer.) w zwykłych ogłusre 
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Czego mamy się spodziewać po Ameryce? 


Więmei niż kiedykolwiek interesuje 
się obecnie Europa Stanami Zjedno- 
czanemi Ameryki Północnej. Jaśniej, 
nig przedtem, zrozumiano, że położe- 
nie wewnętrzne na tym odległym kon- 
lynencie odbija się echem nieraz bar- 
dzo przykrem w steranym waśniami 
kontynencie europeiskim. Dość wspo- 
mnieć, że właściwie nowojorski krach 
giełdowy w listopadzie 1929 r. przy- 
niósł w konsekwencii nienotowany do- 
tąd światowy kryzys ekonomiczny. A 
tento właśnie kryzys powoduje też, że 
z coraz wiekszem zainteresowaniem 
czekamy nowin z dalekiej republiki, 
rozumiejąc. że poprawa ekonomiczna 
w Ameryce przyniesie w następstwie 
przełamanie kryzysu i u nas. 

Dużo pisaio się zwłaszcza © Sta- 
dach Ziednoczonych w okresie wybo- 
lu prezydenta. Rozkoszowano się nie- 
„tszłem jeszcze siońcetm Roosevelta, 
Ltóre wedle nagminnie optymistycz= 
nych horoskopów oświetlić miało po- 
nure horyzoniy nietylko  amerykań- 
skie. ale i sięgnąć swem życiudajnemi 


promitniani do przywoczonej ciężkie: 


"i mrokatni kryzysu Europy. Zapomi- 
vano o łem. że hasła wyborcze i pro- 
Jam, to nie są poicca jednakowe. Fo 
tuż tego wszystkiego, co się w okresie 
uinerykańskich wyborów słyszało w 
lidjbDariziej odległych zakątkach kuli 
ziemskie. co się zreszty słyszeć mu- 
sialo, bo mówione to było wielkim 
osem -- liberalizm. swoboda celna, 
bliżemie gospodarcze z całym świa- 
mn, wprowauzeniec Slanów  Zjedno- 
„zonych do wielkiej spoicczności ogól- 


noŚświałowej itp. — nie można hyło 
Jlsać dosłownie. 
Jakiegoż  usiosunkowania sie Ame- 


ryki do siebie może spodziewać sie 
teraz Europa? 

Więc przedewszystkiem Stany Zie- 
Jnoczone mają utrzymać się w takież 
rezerwie do Ligi Narodów. w jakiej 
były abtychczas, Wystąpienia ich na 
tym terenie maju być „tylko sporudy- 
czne . zależne od danego zagadnienia. 
Vozateui stosunki do państw europei- 
skich sprowadza się właściwie tylko 
do kwestyj gospodarczych. Pozatem 
desinieresseinent. 

Najaktualnieiszą jest dlu stosunków 
aimerykańsko - curopeiskich sprawa 
długów. Pomimo zaciętej walki stron- 
nictw amerykańskich, co do iednego 
problematu zarówno demokraci jak i 
tepublikanie wykazują zadziwiającą ie- 
crHomyślność, mianowicie co do dłu- 
sów europeiskich. Republikanie popra- 
stu o nich w swoich programach par- 
tyinych nie wspominają, demckraci 
zaś oświadczają krótko, że długów nie 
trzeba anulować, na co zresztą mopu- 
blikanie również się zgadzają. Przy- 
szły prezydent Stanów Zjednoczonych 
Franklin D. Roosevelt wyłożył nieda- 
wno w obszernym artykule nadesta- 
dym do wielkiego dziennika amster- 
damskiego „De Telegraaf" swoje na 
ten temat poglądy: ..Diugi zaciągnięte 
przez zagranicę wobec Ameryki mu- 
szą być, rzecz prosta, uregulowane 
przez dłużników niezależnie od ich 
charakteru i Źródła ich pochodzenia”. 
A więc „liberał“ Roosevelt, na którc- 
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go ustępliwość w tei dziedzinie tak li- 
czyła Europa, nie ma zamiaru bynai- 
mniej poświęcić interesów swej oiczy= 


zny i kto wie, czy nie będzie on na- | 


wiet twardszym od swego poprzedni- 
ka. Bądźcobądź sprawa ta narazie da- 
leką jest od pomyślnego dla Europy 
załatwienia. Europa wpatrzona w mi- 


Nowe niebezpieczeństwo grozi 
rządowi Paul Boncoura. 


PRAWIE CAŁA LEWICA PRZECIW NA PROJEKTOM MINISTRA SKARBU 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 12 stycznia, (G) Dono- 
szą z Paryża: Projekt zrównoważenia 
budżetu itancuskiego, przedstawiony 
przez ministra Cherona, stał się orod- 
kiem zajnterusowania nietylko parlas 
mentu. ale i szerokiej opuji publiczne, 
Minister skarbu zgodiie z raportem 
ekspertów projektuje pokrycie deficy: 
tu, sięgającego w naijwaźu:eiszych po- 
zyciach M miijardów fransów, w bu 
lowie drogą uszczęuności, w porowie 
zaś nowemi podatkani, Chercn posta- 
wil sprawę na ostrzu Msża: albo pro~ 
iekty jego będa uchwalone, albo złoży 
tekę. 

We Francji największe protesty wy 


wołue nie perspektywa opodatkowa- 
nia, lecz projekt nowych oszczędności. 
Napotyka się tu na protesty ze struny 
urzędników państwowych, kiórym gto 
zi towa redukcia uposażeń, i osób ku- 
rzystających z pensyj inwalidzeich 1 
wypieki państwa. 

Cała lewica, z wyjątkiem prawego 
skrzydła radykałów. od którugo zale- 
ży ezzystencia gabinetu. jest przeciw: 
na redukcioin w budżecie, wobec cge- 
go niebezpieczeństwo, grożące. rządo- 
wi Paul Boncoura, iest poważme. 

Obecnie trudao iest orzec. czy DTe- 

| mjer podoła trudnościom. czy też So- 
| cjaliści ustąpią wobec Chcrona. 


a 


„Nie chcemy drugiej Sadowy" 


Bruksela, 12 stycznia, (PAT) „Inden- 
pendunce Belge“ zamieszcza następny 
zkolei artykuł zatytułowany „A teraz 
kolej na korytarz polski”. przeciwsta= 
wiaiący się ostro propagandzie mie- 
mieckici, skierowane: przeciwko za- 
chodnim ziemiom Polski. 

Autor podkreśla, iż koniecznem jest. 
aby Francja, sprzymierzemiec Polski, 


powiedziała w chwili gwałtownej pro- 
bagandy niemieckiej, że będzię inter- 
weniowała militarnie nad Renem w 
wypadku podjęcia ataku ze strony nie 
mieckiej pod jakąkolwiek forma na 
granice Polski. 

Autor kończy zdaniem: „Nie chec- 
my widzieć drugiej Sadowy!* 


„wzi 


Hitlerowcy i komuniści niemieccy 
naruszają granicę polską. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa. 12 stycznia. (Sz) Władze 
bezpieczeństwa otrzymały Z pograni- 
cza polsko - niemieckiego wiadomość 
© trzykrotnem naruszeniu granicy pol- 
4ko-nieinieckieji w dniach od 8 do 10 
bin. przez obywateli niemieckich, 

W dniu 8 bm. w miejscowości Ruda 
na Górnym Slasku trzech osobników 
przekroczyło nielegalnie granicę z 
Niemiec do Polski.  Wezwani przez 
straż graniczna do zatrzymania się, 
rzucili sie ©) ucieczki, w czasie którwi 
ieden z nich porzucił paczkę. zawie- 
rającą 100 egzemplarzy broszur koniu- 
n'stycznych. 

Dnia 9 bm, w okolicy Piły 25 umu- 
cirowanych hilerowców zatrzymało 
się przy linij gramczrel. poczen 3-01 
zpoźród nich przekroczyło granicę i 
udały sie do zubiudowań  niejakiczo 
ęychtala, odduonych o pół kilometra 
od granicy po stronie polskiej. W dro- 
dze powrotnej zostali oni zatrzytnani 


| przez straż graniczną, co widząc, Te- 
| szta oddziału przeszła 
| stronę polską. Wobec energicznej po- 


również na 
stawy straży granicznej, grożącej u- 
życiem broni. oddział hitlerowców 0o- 
statecznie wycofał się na teren niemie- 
cki wśród rzucania wróżb i prowoka- 
cyjnych okrzyków. Konsul polski w 
Pile złożył z tego powodu protest u 
miejscowych władz niernieckich, 


Dnia 10 bm, kolo 
czyce na (I. Sląsku 


miejscowości Koń- 
przekroczyło gra- 


| "ce z Niemiec do Polski trzech osob- 


ników, którzy wrzucili do jednego z 
mieszkań paczkę wagi około 14 kg., 


kowane w ięzyku polskim. W ulotkach 
tych partia komunistyczna  występuie 
Przeciw Rządowi polskiemu i Trakta- 
towi MVersalskiemu, nawołutac do o- 
derwania G. Śląska į Pomorza od Pol- 
skr. Osobnicy owi zbiegli na tervto- 
rium Niemiec 


rtaże poprawy Sytuacji gospodarcze. 
idącej czy mającej nadejść od Nowci 
Ziemi, musi czekać, Czekać cierpliwie 
bo bez Stanów  Ziednoczonych i ich 
decyzii w sprawie chociażby ciężaru 
długów wojenqych poprawa nie nadeji- 
dzie A tymczasem złoto angielskie 
czy liry włoskie płyna za ocean, ca 
nie może pozostać bez wpływu na 
„dno kryzysu, Z tem musi się liczyć 
Europa i za każdą cenę przetrwać 
Wszelkie nadzieje Europy na zmianę 
polityki amerykańskiej wobec dłużni- 
ków europejskich w związku ze zmia- 
ną na stanowisku prezydenta U. S. A. 
rozwiały się zupełnie. Ameryka nie 
chce i nie potrafi dziś jeszcze zrozu- 
mieć sytuaci, w Jakie} znajduje się 
Świat cały oraz związku organicznegc 
między kryzysem po tej i po tamte; 
stronie Atlantyku. 


Jeżeli chodzi o resztę stosunków 
międzynarodowych, to — jak się zdaje 
— Roosevelt zajął stanowisko znacz- 
mie dalej idace, niż tendencje dotych- 
czasowych kierowników nawy amery- 
kańskie Oświadczył przy pewnej spa 
sobności: .,Musimy powrócić do ja- 
kiejś formy wzaijemnei wymiany to+ 
warowei i musimy to zrobić szybko". 
„Nie może być mowy o odbudowie 
gospodarczej Świata bez swobodnego 
handlu Światowego”. 


Pomyślniej zdają się przedstawiać 
widoki co do stanowiska Ameryki w 
Sprawie bezpieczeństwa i rozbrojenia. 
W poważnym kwartalniku amerykań- 
skim „Foreign Affairs" umieścił arty- 
kui pułkownik Edward M. House, do- 
radka prezydenta Roosevelta w spra- 
wach polityki zagraniczne. W arty- 
kule tym czytamy między innemi: „Je- 
żeli Amerykanie głoszący rozbrojenie 
są szczerzy, muszą przyczynić się do 
tego, by narody uzyskały wrażenie. 
że granice ich i ich stan posiadania Sa 
zapewnione. Na długier i mozolnej dro- 
dze. wiodącei do rozbroienia muszą 
sprawy polityczne mięć zawsze pierw- 
szeństwo przed sprawami czysto tech 
nicznemi. Stopniowe rozbroienie. na 
jakie zgodzi się jakieś państwo. bedzie 
zależeć od stopnia, w iakim państwo 
to będzie się czuło pewnem bez zhbro- 
jeń, których zniesienia żąda sic o) 
niego“ 

Z tego oświadczenia wynika, że przy 
szły rząd amerykański stanie na stu- 
nowisku: najpierw bezpieczeństwo. pu 
tem rozbrojenie. W ten sposób poli- 
tyka amerykańska zbliża się do poli- 
tyki francuskiej i przeciwstawia się 
ządaniom niemieckim .bezwarunkowe. 
go rozbrojenia”. Wolno zaś sadzić. że 
wybitny polityk demokratyczny. 12- 
kim jest pułkownik House. nie mówił 
chyba w tej sprawie niczego. coby nie 
odpowiadało linii przyjętci przez Ros- 


( sevelta. A w takim razie objęcie rzą- 


zawierającą ulotki komunistyczne. dru . 


a m 


dów przez Roosevelta trzcbahy ze 
stanowiska Polski powitać z duże 
nadziejami. Byłaby te bowiem zapo- 
wicóż. że ze strony Ameryki nie spo- 
tka się Polska z niezrozumienicin swe- 
go stanowiska wobec kwestii rozbroe 
ienia, 
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$przeczny z konstytucją wn. 
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Narod. 


w sprawie paktu o niezgresji z S3wietami. 


Warszawa. 12 stycznia. (PA'I) Pier- | nie jest umowa celna albo handlową, 


wszym punktem porządku dziennego 
ua dzisiciszen  bosiedzejru sejmowej 


komisji konstytucyjnej był wniosek po 
sła Stanislawa Strońskiego (Kl. Nar.) 


w sprawic rzekomej niezgodności ż 
konstytucią postępowania Rządu w 


sprawie paktu o nieagresji z Sowieta- 
mi. W obradach komisi uczestniczył 
marszałek dw. Świtalski. 

Referent wniosku pos. Muckiewicz 
(BBWR) uważa, źe tekst art. 49 koń= 
styMcy jest wwyrażny i nie nasuwa 
wątpliwości. ) ustęp tego artykułu 
brzmi: Prezyawni Rzplitej zawiera ù- 
mowy z ihneni państwami i podaje je 
dv wiadomości Seimu. Wbrew temu 
większość społeczeństwa polskiego u- 
waża, że umowy międzynarodowe do- 
chodzą do skutku tak samo, iak i usta- 
wy, że Sejm musi ie uchwalać, a rola 
Prezydenta polega tylko na podpisaniu 
i ogłoszeniu w Dzienniku Ustaw. 
Tymczasem wynika z cytowanego u- 
stępu, że jest całkiem inny. porządek 
dla umów międzynarodowych, niż dla 
ustaw. Nasze Ministerstwo Spraw Za- 
granicznych przyżwyczaiło się Wszy- 
siko przedkładać Sejmowi. bez wzglę- 
du na to, czy ust. 2 art. 49 konstytucii 
ma zastosowanie, czy nie. Pos. Strofń- 
ski -- mówi referent -— twierdzi, że 
pakt o nieagresjię z Sowietami nie 0- 
bowiązuie obywateli naszego państwa. 

Mówca konkluduje: „Obywatcle nie 
mał prawa wypowiadać wojny. pakt 


Z DNIA. 


SEN, TARGOWSKI PROSI O ZWO- 
ŁANIE SADU MARSZAŁKOWSKIE- 
GO. 

(Teleionen: uJ naszego korespondenta.) 
Warszawa, IŻ styczuja, (54) De 
Toarsząłka Senatu wpłynęło pismo OG 
sen. Targowskiego z Klubu BBWR. w 
kiórem sen. Fargowskj oświadcza. że 
w pismie Polonia“ pciawił się cyki 


artykułów. w których podano co dò 
iego osoby szereg nieprawdziwych i 
ialszywych faktów, w formie i Zza- 
barwieniu uwłaczającem jego czci. 


Wobec tego sem Targowski prosi P. 
Marszatka o powołanie Sadu marszal- 
kowskiego dla rozpatrzenia powyższej 
sprawy. zastrzegając sobie wszelkie 
prawa ścigania oszczerców na drodze 
karnej. 

Dowiadujemy stę, że imurszałew Ses 
natu przychylił się do prośby seit, Tar 
sowskiegu i postanowił powołać Sąd 
marszałkowski. 


DYWIDENDA BANKU POLSKIEGO. 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 
Warszawa, 12 stycznia, (Sz) Bank 

Polski postanowił wypłacić dywiden- 

ie za rok 1932 w wysokości 8 pre. 


STANDARYZACJA WYWOZU MASLA 
{Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 12 stycznia, (Sz) Dowią- 
dujemy się, że w Ministerstwie Rol- 
nictwa odbywa się obecnie badanie 
systemu standaryzacji wywozu produk 
tów rolnych. M. in. omawiana jest 
sprawa wprowadzenia pelnej standa- 
ryzacii wywozu masła zagranicę, 


ULGI W SPRAWIE POŻYCZEK 
NA ODBUDOWĘ. 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 
Warszawa, 12 stycznia. (Sz) W nai- 
bitższych dniach wniesiony zostanie do 
Seimu prciekt noweli do ustawy u po- 
mocy państwowej na odbudowę bu- 
dynków zniszczonych lub uszkodzo- 
iiych wskutek działań woiennych. No- 
welizaciąa ustawy przyniesie zsaczine 
ulgi dla licznych rzesz osób, które w 
swoim czasie otrzymały z funduszów 
państwowych pożyczki na odbudowę 

imiemia. zniszczonesa przez WOM. 
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„wątpliwości, żę 


„przemówieniu, 
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uię obciaża skarbu państwa, wieszcie 
we zmienia granie państwa. W myši 
bowyżsaego zglaszain wniosek o przej 
ście nad wiroskiem posła Su Stro 
„kiego do porzadku dziennego”. 

Pos. St. Stroński uważa. że pakt na- 
kładau obowiązki na obywateli, zwła- 


szcza ten artykuł, który mówio wzue ? 


iemnem powstrzymywaniu się od dzia 
łuń agresywnych. Za ralufikacia paktu 
przez Sejm przemawiają rówucz zda 
niem mówcy, wzgdędy polityczne, 
Wicemarsz. Makowski uważa, Zege 
stanowiska tornralnego wniosek Nhi- 
bu Narodowtso sie može być eleso- 
wany mervrorycznie. Protensie klubu 


edo tekstu paktit sa nieuzasadnione. 


Pos. Stroński uważu, że wniosek je- 
go dąży do tego, bo Sajne stwierdził. 
że pakt powinien być przedłożony sej 
mowi do zatwierdzenia. 

Pos, Miedziński podkreśla. 


„e DUS. 


Stroński niejednokrotnie znicniał swe 


stanowisko w tej sprawie. Nie ulega 


MKT ME AC nie 


kowskiezo (PP5) i Winiarskiczye (KL 
Nar.), vdbyło się glosow anie. 
IU ZNaczną  większościa przeszedi 
waiostk refercnin. Pos. Stań Stiche 
ski zwłosił swój wniosek jako wniosek 
Miiejszości, 

Wniosek referenta brzmi:  Komisia 
waosi: Wys Sejm uchwalić raczy: 
„Zważywszy, Że wniosek Klubu Naro 
Giwezo iest sprzeczny z konstytucją 
o) pod względem formy, żada bowiem 
( przedłożęwia schnówi do ratyfikacji 
wnuowy ueydzynarodowej już przez 
Prezyucniu  Rzwlitej ratyFkowanych, 
u9 byłubv z perkt widzenie ustawy 
konstytucyjuej niedopuszczalne. b) pod 
*zęlędem treści, żada bowiem zgody 
ztinur da ruryfikacje uwowy. która 
me odoowiada wymienialnej ustawie 
| wonstytncyjnei w att. 
j Sejm lrzechodzi doporządku 
kse nut wmioskiem 


| Po rrzeniówieniach posłów Niedziat 
| 
ł 
t 


w kto- 


dzienne- 
Klubu Narodowe- 


Drugin punktem porzadku dzienne- 
był rwierat posłu Miedzińskiczo o 


l 
lisów prawnych i że pezeto wniosek | bruwie budżerowem (Przemówienie to 
posła Strońskiego nic ma racji bytu. | wodamw titro). 
Stronami w pakcie nie sa obywareje | Na tem porzadek dzienny  wyczeęć- 
cbu państw. lecz rzady. ano. 
TEDER SE | 


Krótka u 


nad pro,ektem 


Warszawa, 12 stvcznia. (Sz) zi. 
siejszu posiedzenie. 5 mu. bardz, krot 
kie. bo trwające Gkuk godziny, byla 


faktycznie uwertura au wielkki deba- 
ty, jaka miewatpiiwie ua plinum Sci 
rozwinie sę mad wnicaionym przez 
Rząd do Semu  prcicktun ustawy 0 
yrganizacii, szkór akademickich. 

Dziś, przy pierwszem czyraiiu tei 
ustawy. toczyła sie ożywiona dysku- 
sia, Przemawiali przedstawiciele Kiubu 
Narodowego, Stronnictwa Ludowego, 
PPS, ChD i Kała Żydowskiego. 

Z wyjatkiem tego ostatniego, wszys 
cy w sposób bardzo gwałtowny i ostry 
wypowiadali się przeciw - projektowi 
ustawy ze względów zasudaiczych. 

Prym wśród giosów  opozęycyinych 
oczywiście trzymał Klub Narodowy W 
wsobiu posła Czetwcertyńskiego. W 
bardzo zresztą Staben 
pod względem argumentaci, dowodzit 
OB, że ustawa ta bedzie szkodiiwą dia 
Życia naukowego, a temsameni dla kul 
tury i cywikzacii Rzeczypospolitej, Nie 


erti 


rado 


HOS © y 


|Wywizd. z Mussolinim. 


Lundyn, 12 siycznia. (PAT) 
Ghromele* ogłasza wywiad swego ku 
respondenta z Mussolinin. który wy- 
razii przekonumne, że kryzys wszech- 
Światowy  osiaunuł swój najwyższy 
pozom, Stan « zdaniem Mts. 
solit egr ckuło G 
iniesięcy. 

W druziti połowie 


„New 


hocjiiy = 
rwa deszcze 
bieżacewo Teki 
Mussolini siodziewa się pewnei popra 
wy. 


= 


AWR LZŻYAZYA | 


PRZEZ TEATE D La WA LA 


ą ę jiriąi 7 
laka pogoda bedzie dzisiaj? 
Warszawa. 12 stycznia. (PAT) Kø- 
nianikał PIM. Prawdopodobny prze: 
bieg poly w dwu 15 bir: Najp'ezw 
| chimurny z zanikająceni opadami śnic- 
i znetni. Dniem przejaśnienia. W dzict. 
nicach południowo wseliodn:ch i polhi- 
| dniov ych umiarkowany. pozatem kekin 
| mróz; słabe wiatry wscitodnię. 
i 
| 
I 
[| 
l 


z * 


Temperatura we Lwowie w dniu 12 
stycznia wytosla: o godz. 7 rang C- 
| su.enię baremetrycza: 738.08 tenpora- 
tuura —lł4, © godz, 1 w poł. cisnienie 
Burom. 7396! temp. —-9.5, o godz., Y 
wieczór ciśnienie barcin, 740.97 zemp, 
-—123 stonai. 


—— (| 


ielkiej debaty 


ustawy o szkołach akademickich. 


(Telefonem od naszego korespondenta 


watpliwie w słowach posła Czttwut- 
tyńskiecge. którym 
posłowie Langer, Piotrowski į Bryła, 
bylo dużo przesady Świadomsj, albo- 
wiem „iociaż Klub Narodowy w swo- 
ich tnunciacjach przeciw projektowi 
nowej organizacji szkół akademickich 
powołuje się na taki autorytei, iakin 
sa profesorowie szkół wyższych, żed- 
tak -wystepuje przeciw ustawie ze 
względów ściśle partyinych, Ściśle po- 
litycznych, zdaąc sobie sprawę z te- 
go, że nowa organizacja szkół ukróci 
dotychczasowe rozwydrzenie młodzie 
ży uniwersytetów į politechnik, które 
endecia wygrywa w swojej polityce. 

Dziwić się natomiast należy. że 
Stronnictwo Ludowe i PPS daja się 
złapać ma wędkę szumnych słów 
Stron. Nar. i poszły w ogonie tej par- 
ti. Jeśli bowiem cndecja broni swego 
stanu posiadania ma uniwersytetach 
oraz chce wszelkiemi środkami nie do» 
puścić do wprowadzenia porządku tł 
miemożliwienia awantur. jakich świad 


m mz cz o A a a 


KLUB TOWARZYSKI REDY GAODZKIEJ BBWR. WE LWOWIE 


zawiadamia 


że w sobotę, dnia 14-go stycznia 1933 roku, w lokalu Klubu 
przy pl. Marjackim I 4 (Hotel Europejski) urządza - 


WIECZÓR MUZYCZNO-WOKALNY 


przy wspósłudziale art. op. p. Erazmy Kopaczyńskiej, p. Leszka 


=== Reychana oraz chóru tow. Śpiew. Echo-Macierz 


Po koncercie dancing. 


Lwów w holdzie 


Na wieść e zgonie wsbłu 
litgo 55. prol Oswalda 
luwegżo obywatelu 
prezydium m. Lwovau 
uadzwyczawem positi 
KUL ZMS ZAISDE u 
DALUSZU wWySłió ei 
do AROG Ho Seaan i 


BY, UEa 
3ulzcta, bono- 
Musa Lwowa, 
hwalło nu 
wywicsić 
AEE N 1 
e ey iue 
KOME 


tie 


Początek o godz. 20-tej. 


dla Ś. p. Balzera 


t prczycdłuin miasta r rady miejskiej, za- 
miast wieńca na trumnę przekazać 
kwotę 100 zł. na ręce wojewódzkiego 
Komitetu Pomocy Młodzieży Akade- 
imekiej, w dnu pogrzebu okryć kirem 
latarnie na ulicach, oraz wziąć udział 
v pegrzebie. 


| kami byliśmy w ciągu ostatnich dwóch 


wtórowali potem į ict, to lewica sejmowa w żaden Tii 


sób w icgo rodzaju postawieniu kwe- 
siji zainteresowana byé nie może. 

Stwierdzić musimy, że projekt usta- 
wy akademickie, wniesiony przez Mi- 
nistra W, R. i O. P., nie narusza am 
w jednym punkcie w najmniejszej mie- 
rze wolności nauki lub praw profeso- 
tów, przeprowadza jedynie słuszną 
reórganizację, dającą prawo kontro', 
M nistrowi W. R. i O. P. w dziedzinie 
gospodarczo-administracyjnej j w dzie 
dzinie stowarzyszeń młodzieży akade- 
inicękiaj, 

Jako ostatni » mówców przemawiał 
poseł Grynbaum, który podkreśiił teu 
moment, wyrażając wielki żal, że en- 
decy zmuszają swą taktyką na uni- 
wersytetach jego, zaciekłego opozycwo 
uistę wobec Rządu, do zajęcia stano- 
wiska innego, niż opozycja. 

Następne posisdzenie Seimu 


odbę- 
dzie się. 18 b, m. 


DARMO 


2 słynne nożyki do golenia „SALFERS" 


przy kupnie 5 sztuk za zł. 1— 
tyiko Perfumerja 
S. FEDERA, u. waka: 


Wysyłka pocstowa odwrotnie, 113 


Aresztowania wśród praco- 
wników użezpieczeniew; ch. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 12 stycznia. (G) Władze 
bezpieczeństwa aresztowały wczoraj 
prezydium komitetu strajkowego pra- 
cowników Towarzystw ubezpieczeń, 
w osobach dra Frydmana, dra Prawi- 
na i p. Teunenbauma, oraz członkinię 
tego komitetu p. Maliniakową. 

Aresztowanie nastąpiło pod zarzu- 
tn, że wymenionc osoby ponoszą od 
powiedzialność za fakt teroru, jaki się 
zdarzył onegdai Mianowicie idącego 
do pracy pracownika Towarzystwa 
Assicurazioni Generali, inż. Brechera, 
craz przypadkowego interesanta pobili 
iucyś nieznani sprawcy, 


my Z. B 
A W e A M M p se. 


Odrodzony przez Wojciecha  Stpi- 
Czyńskiego warszawski „Kurier Poran- 
uy“ w jednym z ostttuich swych ul- 
merów podkreśla z oburzeniem dwa 
wystąpienia niby to znawców Polski 
dyskredytuiących ja świadomie w pra 
cie zagranicznej. 

Pierwszym z nich jest niejaki Aubac 
(Auerbach) paryski korespondent „Kur 
jera Warszawskiego“ będący niewąt- 
pliwie na usługach endecji i pozosta- 
jący w bliskich podobno stosunkach z 
pewnymi byłymi „Wielkościami* pol- 
skiemi. dziś zbanknutowanemi. 

P. Aubac zamieścił niedawno w 
„Journal des Debats“ rodzai „rozmy- 
ślań noworocznych", w których pod 
pokrywiką faryzeuszowskiei troski ni- 
byto o sojuszniczkę Francji — wypo- 
wiada o Polsce szereg pełnych prze- 
wrotności uwiag. Oto próbka iego szla 
chetnych intencyj. 

„Ogłądana zzewnątrz — twierdzi p. 
Aubac — Polska wydaje się kraiem 
najszczęśliwszym w Świecie: nie mó- 
wi się o niej wcale. rzekłbyś. że nie 
ma ona żadnych potrzeb! Milczenie, 
jakie ja otacza, jest tak ułębokie, że 
nieraz powstać może wątpliwość, czy 
Polska wogóle istnieje?“ 

„Bezczelność tego wstępu — pisze 
„Kurjer Poranny“ przekraczała 
snać odwagę autora. Wypowiada on 
go nie od siebie, lecz wkłada w usta 
jakiczoś tajemniczego nicponia. które- 
gə Sam nazywa „wysoką osobistością 
polityczna polska“. O tej osobistości 
możemy powiedzieć tylko tyle, że iest 
godnym partnerem p. Aubaca, 

Lecz alaczegoż to w Świecie między 
harodcwym. a szczególniej we Frarcii, 
tak cicho iest o Polsce? Dlaczego wolą 
milczeć © nic; jei przyjaciele? 

— „Oto diatego. odpowiaca p. Au- 
bac i tym razem mówi już sani od sie- 
bie, —SZE io. ćo Się dzieje w Polsce 
nie nadaje się bynajmniej do wyniesie 
pia na Światio. Pod jakimkolwiek spoj- 
rzeć kątem na wypadki polskie, nada- 
ja się one raczej do dyskrecji. Ze sta- 
nowiska polityki zagranicznej. już Min. 
Zaleski nie należał do ludzi roznrownych 
Jego następca zaś wydaje się jeszcze 
Dowściągliwszy w słowie. Zamyka się 
on w takiej rezerwie, że ogół dosło- 
winie nic nie wie z jego planów. z je- 
g zamiarów. z iego idej. Od chwili, w 
której zainstałował się on na Wierzbo- 
wej wygłosił zaledwie dziesięć słów 
w sprawie sytuacji międzynarodowej 
swego kraju..." 

Zdawałoby się. że skoro Minister 
Spraw Zagranicznych nie uznał za 
właściwe poglądów swoich wypowie- 
dzieć to przedwczesną byłoby rzeczą 
poddawać je krytyce. i toe krytyce... 
na łamach obcego dziennika.. Ale tu 
wlaśnie perfidna metoda p. Aubaca 
odsłania swą istotna fiziognomię. Ten 
Pan rozmyślnie żongluje milczeniem 
polskiego Ministra, aby móc w ramach 
tego milczenia podać własne urojenia 
i kłamsiwa. które ozdobnie nazywa le- 


gende. „Legenda co do genmanofilskiej 
orientacji polskiej polityki zagranicz- 
nej", 


— „Legenda ta — z udana prostodu- 
Sznością zawodowego  kalarnniatora 
pisze p. Aubac — zrodziła się w wy- 
niku szeregu niezbednych artykułów 
niektórych pism rządowych. iak „Czas 
lub „Słowo“, które zbyt ostro wypo- 
wiedziały się o chybionei podróży płk. 
Becka do Berlina i o rozmowach, jakie 
podsekretarz stanu hr. Szembek miat 
z b. von Neurath“ 

Czy p. 
dvfomacyj? Nie. Oskaurżywszy powie 
sfery rządowe i prorzadowe 0 zaprze- 
danie się Niemcom. ten tndecki am- 
Fasador w Paryżu z kolei oskarża Pol- 
sie o ledowanie u siebie „ueokomu 
tiaw „dokiryny. która. iak wyraża 
de p. Auhac, prosaguia pewne gazety 
U kzwni szermierze rzadowi". 

I; hónuce zobrazowunie stosunków. 


SAGE a raszyj kraiu. było p. 
Av kuacawi ratrzckne, aby przedstawić 
balske, jako idealne rodowisko dha 


dikwitu prasy Podziemnej, która rze- 


Aubac wyładował inž -zapas ` 


| 
| 


iwa 


komo zaczyna być tak popularna. iak 
za czasów «<arskich. 

- „Te pisemka ulotne, obficie kra- 
żące po kraju. su redagowane i druko- 
wane potajernnie. odsłaniają zaś rzec- 
czy, które. gdyby były prawdziwe, sta 
łyby się niepokojące. Naiporularniejsze 
z tych pisemek, zwane „Glos Wolny“. 
twierdzi. że posiada dowody na to, ia- 
kobv subsydia niemieckie wspomagały 
prąd sernmianofilski, dalącv się widzieć 
tu i owdzie, ale żywo zwałlczany przez 
prawie cały naród”. 

Oto roworecznc myśli cndeckiego 
agenta. ogłoszone ua rynku paryskim 
Czyż trzeba dodawać. że artvkuł kuń- 
czy Się złowroga dla Polski wróżbą 


zagłady, wróżbą tak namiętric. tak 
gorąco, tak żywiołowo wyrażona. Że 


pod maska zapowiedzi czuje sie bijące 
serce szczerej chęci i szczerego życze- 
nia. aby... zapowiedź się sprawdziła. 

Bo agent endecki podziela  intencie 
swych panów i nie cofa się przed Żży- 
czeniem. abv Połska raczej popadła w 
ruine, niżliby miała być rzadzona nie 
przez endeków*, 


Wraiaiiki. 


Tak eświeciwszy należycie działal- 


PoS ZU * granica "iidnego T ..bubriołe? 
„Kurier Poranny” Woyn SAIRYM nu- 
erzo zwraca uwagę na wystepy je- 


go w pewnym stopniu kolegi, ieśli. cho- 
dzi o zniesławianie wobec obcych Pol- 
ski. Tym „kolega“. Aubaca-Auerbacha. 
jak okazuje się, iest nm mniej ni więcej 
tylko p. Wincenty Witos. 

Przed niedawnym czasem w uzes- 
kim „Lidowym Denniku* ukazał sie 
obszerny wywiad z tym byłvm kilka- 
krotnym szefem rządów polskich, z 
którego opinia czeska dowiaduie się. iż 
chłioji w Poisce cierpią .politvczny i 
socjalny ucisk“; że „widoczna jest dą- 
Zność do zrobienia włościan pariasanii, 
albo ze wszystkiem niewolnikami“; że 
„trudne jest zasięganie wiadomości ze 
wsi z powodu wielkiej liczby szpiegów 
i donosicieli* į t. p. „Musi to być rze- 
czą bardzo ważną — rewelnie p. Wi- 
tos icsli uświadomiony obywatel- 
włościanin często mówi. nie mówcie 
1j o tej ojczyźnie, ja mam iuż wszyst- 
| kiego dość, mnie iuż życie obrzydło, 


-q OZ A e 


| 


niceh ktokolwickbądź orzyjdzie. byle 
tuwiest. iużo siły skotczyio”. i 


„Bardzo to iuteresuiący styl. zauważa 
organ Wojciecha Stpiczyńskiego. gdi 
amąż stanu” powiada w. szeroki swiat. 
Poza, grarięe swegu panstwa: niechno 
tu kirokolwickbadź przyjdzie, byle pręd 
ko, byle to co iest już się skodczyło!! 
ło zaiste nadzwyczai buduiacy styl i 
to jest bezsprzecznie szczera prawda: 
Żę to tak lud polski mówi. a nie. że 
sobie p. Witos głupio przyłgał*. 


Oba te. wyłapane z prasy zawranicz 
nei wypady przeciwko Polsce dzisici- 
szej daią próbkę tego. co dzieję się pa 
cichu. Jakie tę Środki puszczane są w 
dalszym ciągu przez naszych obozyciu 
uistów w ruch. by szkodzić Państwu. 
które, jako że rządy iego wyrwano jw 
z ręki. iest dla nich prawie nienawisi- 
ne. To też nie żałują go w swei roko- 
cie wewnatrz i nazewnatrz. Wewnatrz 
budzą ducha nienawiści i rozkładu. na- 
zewnątrz — zniesławiają ie jak umicja. 
uie dbaiac o skutki. 

Polska myślaca i uczciwa powinna 
sobie dwa wyżej przytoczone ułosy 
raz na zawsze zapamiętać. 

— 1 — 


Zmiany w programie gospodarczym Z. $. $. R. 


Zaniechanie kolektywizacji roinictwa. - Podatki w naturze. 


Moskwa, 12 stycziia, (PAT) Opu- 
blikowane ilzis przeniówiewe prezesi 
rady komisarzy ludowych Mołotowa, 
wyg łoszone na plenum partii komuni- 
stycznej, zawiera SZOÓBER Imomer tów 
niezwykle sensacyjnyci. 

Program dla przemysłu streszcza się 
w dążeniu do polerszenia jakości pro- 
dukcji, zwiększeniu wydajności pracy i 
obniżeniu kosztów własnych. bez .1u- 
ganianiać sic za cickteni ilościowym. 
Tak zwana „czarna metalurgia ma 


SENSACYJNA MOWA MOŁOTOWA. 


p wykonać program z roku ubiezlego, 
zatem jednoroczne zadanie zostało ro0- 
, złożone na dwa lata. Co do przemysłu: 
* lekkiego, interesujaca iest zapowiedź 
! zrewidowania importu 
' sranicznych. 
Dla roltictwa nakazane jest w roku 
| 1653 polepszenie urodzajności z iednc- 
ps0 ha. przy niezwiększanym obszarze 
zasiewe. Daiszą kolektywizacia frolnic 
| twa będzie niema! zupełnie zaniecha- 
I na. 


EEEE) U ECCO (I E 0 o ewa 
SER WEF 11000 G LORS) T RA E 


Ponad wszelką wąipliwość wyższy ! 
jest środek, który został wynałeziony po latach całych 
poważnej pracy i oddany do rąk publiczności dopiero 
po przeprowadzeniu Klinicznych doświadczeń przez 
wybitnych naukowców. Jeśli więc po 30 latach środek 


ten cieszy się na całym 
swej skuteczności, czystości i nieszkodliwości, to możne 
twierdzić, że jest wyższy ponad wszelką wątpliwość. 
Aspirina istnieje tylko jedna! Do nabycia w aptekach. 


świecie uznaniem z powodu 


Emerytury i renty inwalidzkie. 


Warszawa, 12 stycznia, (PAT) Na 
komisji budżetowej Seimu omawiano 
dziś budżet emerytur i rent, a nastę- 
pnie rent inwalidzkich. 


Referował poseł Wagner (BBWR). 
Wzrost emerytur wynika m, in. wsku- 
tek wzrostu przeciętnego zaopatrze- 
nia na jedną osobę. «o tłumaczy się 
zwiększeniem wysługi lat. Realność 
tego budżetu staje sie z każdym ro- 
kiem coraz większa i zbliżamy się do 
realności stuprocentowej. Budżet rent 
inwalidzkich zmniejszył się o 26 miljo 
nów zł. w porównaniu z rokiem ubie- 
głym. Dla ukrócenia wszelkich pogło- 
sek, referent podkreślił z naciskiem, 
że w znhowelizowaniu ustaw inwa- 
łidzkich, o dalszych oszczednościach. 
io jakiinkolwiek zmnielszeniu rent i 
«imerytur w rządzic zupełnie sie nic 
myśli. 

Pos. Łucki (KI. 


omawiał 


Ukraiński) 


sprawe zaopatrzenia invwiidów z od- 
działów ukraińskieli. 

Po przemówieniach vos. Kaorneckie- 
go (KI. Nar.) i Bos. Ciolkoszu (PPS) 
zabrał dlos wicemin. skarbu kozłow- 
ski. 

P. Wiceminister podkreśla. że w ra- 
równaniu ve "mniciszonvm checnie 


budżetem ogólnym, budżet emerytur 
i rent stanowi sumę ogromna. 
Zwalnianie emerytów. to specjalny 
odcinek. Woina przekazała nam wielu 
generałów, pułkowników i majorów, 
którzy pozostali w służbie woiskowej. 
Sa Porucznicy, Którzy od r. 1919 nie 
awansowali. Szkoły oficerskie przeka- 
zują wojsku rocznie około 800 ofice- 
rów. Gdybyśmy nie dokonywali ..od- 
| korkowywania* mówił  wicemini- 


aster — to mielibyśmy korpus oficer- 
| ski niezdatny do boju. a potem byliby- 


śmy wogóle bez korpusu. 


| Budżet przyjęto w 2. czytaniu, bo- 
| czem posiedzenie odroczono do jutra 
godz. 10.80. 


| n 


Sukces T. Szteskera. 


Warszawa. 12 stycznia. (G) Z Zury- 
chu donuszu: W Zurychu zakończył 
sje wiclki ture; zapaśniczych zawo- 
dów wszystkich wag. Wielki sukces 
zdobył mistrz Polski Teodor Sztekker. 

, Otrzymujac pierwszu nugrodę i tytn? 
| honerowego mistrza wszystkich wag 

zapaśmiszych. Drugą nagrodę zdebvi 
i Niejmiee Stolzmianu. 


surowców -za- 


ł 


Sensacyinym punktem programu jest 
zad0owiedź zarzucenia dostawy produk 
tów agrarnych w drodze przvmusowe 
so zakuru. wprowadzone natomiast 
bedzie pobieranie ich w charakterze 
podatku w naturze. ©0.oznacza Do- 
wrót do metod gospodarczych z okre- 
su komunizmu wojennego, Ceny pro- 
diktów rołnych mala być regulowane 
przez baństwy. 

Zavowiedź dalszego wzmocnienia po 
ięgi dyktatury proletariatu pokrywa 
się z represiuni wobec reszty elemen- 
tów antysowieckich, którym Mołotow 
podobnie jak Stalin w swei onegdai- 
szći mowie, przypisuje wine za wSzY- 
stkie niepowodzenia w polityce aye- 
wnętznej i zewnętrznei ZSSR. 

Na podkreślenie zasługuje zaznacza 
ny przez Mołotowa nioinent koniecz- 
ności całkowitego wykonania piatiletki 
przez przemysł wojenny. oraz oświad 
czenie o stratach na eksporcie. jakie 
poniosły Sowiety wobec niskich cen na 
rynkach Światowych. 


KUZYNKO 
penmi FEDERA Sykstuska 7. 


Perfumerji 


Gdy powołasz się na niniejsze palase n 
otrzymasz dla mnie 


BEZPŁATNIE 


PIĘKNE YQ.YQ sss" 


Kto wygrał na loterii? 


(Teleionem od korespondenta.) 

Warszawa, 12 stycznia. (G) W 1-yi 
dniu ciągnienia Hl-ej klasy 20-5 P- 
skiej Państw. Loteri Kłasowcji padł; 
wygrane na następujące uumnery: 

15.000 zł. na ur, 89056, 

po 5.0UU zt. na ur. 46957 22125, 

po 2.000 zł. na nr. -4417 ia 
117514 135888. 

po 1.000 zł, na ar, 
115514, 

po 500 zł. na nr. 
"0720 165188 111209, 

Pó 400 zł. im el. S235 
54580 41126 16614 56372 
108554 119453 


naszego 


15987 31655 /5S{1ı 


50444 50902 Faot 
2-210 by 
1392) iS 
123795 1-247 c * 

po gG zł. ila ar. NS RESET ZZM 
15618. sC5E2 07 (| 450/C SUII4 GZYUP 
12360 SSSA] Sesa 9455y ICISS9 mitu. 
111197 114893 119674 128664 IA2LIG 
116172 120827 140145 147932. 
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Mowa Min. Sprawiedliwości p. 


Warszawa, 12 stycznia (Sz) Pcd 
koniec wczuraiszej dyskusji w ka i 


budżetowej zabrał głos<Minister Spra- 
wiedłiwości p. Michałowski. 


Minister stwierdził zupełna nie- 
realność zarzutu. jakoby ostatni de- 
kret, nowelizujacy ustrój sadów, ogra 
niczał mezawisłość sędziowska. po- 
<zem przeszedł do kwestii doboru sił 
w sądownictwie; Zmuszony bytem — 
mówił p. Minister — przenieść w stan 
spoczynku w pierwszym rzędzie sę= 
dziów, którzy z powodu nieudolności 
nie nadawali się do wykonywania za- 
wodu. następnie tych. którzy zacho- 


waniem swem obniżali powagę sado- - 


wnictwa, wreszcie tych. którzy da- 
wali wyraz swym przekonaniom poli- 
tycznym w czasię pełnienia swego u- 
rzędu. Przeniosłęm w stan spoczynku 
sędziów, którzy dawali słuszne pode 
stawy do kwestionowania ich bęzstrow 
ności i przez to odbierali społeczeń- 
stwu wiarę w należyty wymiar sprae- 
wiedliwości. 


ODPOWIEDZ NA ZARZUTY UKRA- 


IŃCÓWw. 
Odpowiadaiuc na zarzuty klubu ukr. 
pan Minister oświadczył, że  prze- 


niósł w Stan spoczynku iedynie tych 
sędziów narodowości ukraińskiej, któ- 
rzy wskutek nieudolności. lub uieloial- 
ności w stosunku do Państwa Pol- 
skiego, co znajdowało wyraz w stron 


niczem wyrokowaniu, na tak odpo- 
wiedzialnych stanowiskach pozostać 
nie mogli, a na ich miejsce mianował 


kilkudziesięciu sędziów  teiże narodo- 
wości, ale dających rękojmię należy- 
tego sprawowania urzędu sedziow- 
skięgo. Wszyscy aplikanci sądowi na- 
rodowości ukraińskie. którzy posia- 
dali kwalifikacie Gu obiecia urzędu se 
dziowskiego. zostali mianowani osta- 
tnio sędziami. 

Oświadczam —- mówił ddlej p. Mi- 
nister — że w nrucy mojet na siano- 
wisku ministra nic kieruię się żadne- 
imi uprzedzeniun: narodowościowenii. 
przy organizacii sądownictwa miałem 
ną uwadze ściśle rzeczowe wzylędy i 
dlatego uważam ten zarzut za niesiu- 
AWA 


SADY DORAŻNE, 

Przechodząc do kwestii sądów do- 
rażnym, oświadczył Min. Michałow- 
ski: llość spraw. skierowanych do 
sądów dorażnych, jest znikoma w po= 
równaniu z liczba przestepstw, podle- 
salących  sadownictwu dorażnemu. 
Fakt ten dowodzi. iaka ostrożność za 
<chowuja prokuratorowie przy decydo- 
waniu o postępowaniu doraźnem. Ka- 
żdą sprawę rozważa się wpierw 
wszechstronnie co do stanu faktycz: 
iiego przestępstwa i co do ilości do- 
wodów, zebranych przeciw oskarżo- 
nemu. Tylko w wypadkach popełnie- 
nia najcięższych zbrodni a przytet, 
kiedy dowody winy są zupełnie pe- 
wne, kieruie sie sprawę do sądu do- 


Á 
Z żałobnej karty.’ 


$. p. por. Oiga Stawecka. 
Oświęcim, 1% stycznia, (PAT) Zinar 
ła tu siostra Maria Eligia ze Zgroma- 
dzenia SS. Serafitek, znana z okresu 
wielkiei wojny iako porucznik Olga 
Stawecka. Pod tem nazwiskiem zmar 
ia brała czynny udział w obronie 
Lwowa. następnie pełniła funkcje ko- 
imendanta batallonu w Stanisławowie. 
u nastepnie we Lwowie. W czasie o- 
fenzywy bolszewickiej była dowódcą 
kompanii frontowej Legii kobiecej wi- 
leńskiej. Za zasługi bojowe Śp. Sta- 
wecka otrzymała krzyż walecznych i 
dyplom „Odważnych i ofiarnych ko- 
biet-Polek", tudzież odznakę .,Za wić 
ną służbę”. W ciągu ostatnich 8 lat 
śp. Olga Stawecka jako siostra Maria 
Eligia przebywała w Zgromadzeniu 
Sióstr Serafitek w Oświęcimiu. 


(Telefonem od naszego Worespondenta.) 


rąźntzo. | Najmnicsza w tym wzźlę: 
dzie wątpliwość. lub skomplikowany 
stan faktyczny powoduje przekazanie 
iej do zwykłego postępowania. blate- 
go zarzut zbyt pochopnego korzysta- 
nia z uprawnień, wynikajacych z roz- 
porządzenia P. Prezydenta Rzplitei o 
postępowaniu dorażnem, mojem zda- 
niem wcale nie iest uzasadniony. 

W tem miejscu uważam za WSKAZŁA* 
ue przedstawić ieszcze Sposób żakOń- 
czenia spraw. podlegających  sąduin 
doraźny ni. 


Każdy wyrok sądu coraż- 
lego zostaje Ann zakomunikowany te- 
jefonicznie wraz z opinia sądu. W ra- 
zie wyroku Śmierci wyrok ten przed 
kładam drogą pisemna z moja osobi- 
sta upinia P. Prezydentowi. Oświad- 
czam, Że wę wszystkich A ach, 
kiedy sady wyraziły opinię nieprzy” 
chylną co do ewentualnego Łe: 
uia kary śmierci. ja nie występowa" 
iem ani razu do P, Prezydenta z wnio 
skiem o złagodzenie kary Śmierci. 
Biorę na siebic z całą świadomością 
odpowiedzialne ść zu to, co robię, Uwa 
żam, że robię dobrze wedle swego ro- 


zmia - ok R M 


tiaiowskiego 


zumicnia | ku pożytkowi Rzplitci któ- 


rel służę. Nigdy nic mam zamiaru ni- 
CA się zasłaniać, nawet w takich 
wypadkach, kiedy sady wcale mego 
przekonania zbyt pochopnie UrzeJst- 
wily sprawe o ułaskawienie, a Dyin 
kilka takich wypadków. gdzie wbrew 
opinii sądu o Ziugodztnie, „a stawia: 
jem wniosek P. Prezydentowi o nie- 
złagodzenie kary smierci. Stwierdzam 
raz leszcze, Że ty co nii impułuwią mic- 
dzy wierszami, że inam pomosić jakąś 
odpowiedziulność. a dzienuik „Robot- 
uik“ nawet przedstawił mi, że w Hisz- 
pami ministra sprawiedliwosci miało 
się powiesić, ja się tych rzeczy nit 
boję i dlatego chcę stwierdzić katego- 
rycznic, że czynię to z świadomością 


i calkowita «dpowiedzialnaśc biorę 
ta siebie. 

Po końcowem przemówieniu  sbra= 
wozduwcy posła Seidlera zakończono 


dły skusję. 


W głosowaniu przyjęto budżec Mi- 


A IQ 


Program otchodu 
70-16, ruczn cy powstania 
siyc:n owego. 


Lwów, 12 styeztda, 

Nu ostatnicin posiedzeniu 
Obywatelskiegy 
r0-tei rocznicy 


Komitetu 

uczczenia  obcholu 
powstaniu styczniowce- 
o, zawiązanego z iniciatywy Korpi 
su Kadetów we Lwowie. zatwietdzo- 
ostatecznie program obchodu, Kio» 
stanie ste zbiorowym holdem vair 
spolcczeństwa lwowskiego. odda- 
"ostatniej bohaterskich 


ry 
s 
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uisterstwa Sprawiedliwości w drugien: ' 


czytaniu ze zmianami referenta, 
a ma an 


Fiasko antypoiskiei man fes'acii. 


Berlin, J2 stycznia, (PAT Przyguto 
wana na środę w Berliuie manifesta- 
cja na rzecz przyłączenia (danska do 
Niemiec nie powiodła się. Samolot pod 
nazwa „Gdańsk pozostanie niemiec- 
kim“, który wystartował il bm. rano 
de lotu propayandowegu przez 30 


| 
| 
| 


miast niemieckich, <zabłądzii w mgte I 
nie przybył na lotnisko w Termpeliof. 
gdzie zebrali sie przedstawiciele władz 
i zwiazku ze 120 sztandarami. Po od- 
wołaniu manifestacji nadeszła wuuio- 
ność. że samolot ten Z powodu wepo 
gody zawrócił du Słupska. 


B. cesarz Wilhelm przeciw Hit erowi. 


Berlin, 12 sivcznia. (PAD B. cesarz 
Wilhelm miał wydać rozkaz do całej 
rodziny zabraniaiacy należenia do par 
ti hitlerowskiej. Księciu Auwi (ks. Au 
gust Wilhelm, syn b. cesarza) polecił 
b. cesarz wyjechać na dłuższy Czas z 
Niemiec i zerwać stosunki z Hitlerem. 
Ks. Auwi poddał się początkowo roz- 
kazowi b. cesarza, obecnie zaś czyni 
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o uzyskaniu zezwolv- 
SZĘTe- 


podobno próby 
Jia na dalsze pozostawanie w 
sach partii 

Berlin, 11 stycznia. (PAT) itiier 
Udał się z powrotem do Lippe, 
dalszego prowadzenia w zat a 
borczej. Do spotkania ze Schleichereni 
nie doszło. 


Nowa 103-kilometrowa linja kolejowa 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 12 stycznia. (G) Linia 
kolejowa Warszawa — Radom, której 
projekt uchwaliła Rada Ministrów, 
prowadzona będzie na przestrzeni 103 
km. przez Piaseczno i Wartę, Stano- 
wić ona będzie odcinek północny ma- 
sistrali kolejowej Warszawa—Kraków, 


której odcinkiem środkowym jest istniec | 


jąca już linja Radom— Kozłów. 


Przez wybudowanie linji Warsza 
wa—kKadom, magistrala Warszawa—- 
Kraków skrócona będzie o 54 km. Ko- 
szty wstępne budowy linii ustalano tia 
35 milionów. W r. 1985 liwa ma być 
ukończona j rozpocznie się na niej ruch 
prowizoryczny, który w r. 1936 prze: 
dzie w ruch normalny. 


Aresztowanie słynnego oszusta. 


Lwów. ll ślyczniu. 

Przed dwoma iatv głośna była afe- 
ra oszukańcza Ludowego Banku Spół- 
dziełczego, który mieścił się przy pi. 
Akademickim 4. Bank ten wysyłał 
prowincze aientów, którzy oflaruwaii 
ludziom kupno dolarówck na raty. 
Tranzacia polegała na tem, że kupu- 
„ący wpłacał rate. u potem dopiero 
wiat dostać dolarówkę, Oczywiście 
nikt ich nie dostał, bo bank żadnych 
dolarówek nis miał, Nakoniec gdy afe- 
ru zaczęła Wącić skandalem, dyrekiwe 
i organizator cuiei tei imprezy. Grze- 
«orz Onyśków, w wrzuśniu 1930 roku 
umknat autem ze Lwuwa,  zubierajdu 
ze sobą ponad milion złotych, zdelrań- 
dowamnych wierzycieioiu Mimo posti- 
gu, zaginął po nim ślad. 

Dopiero niedawno zgłesł się dn do 
polskich władz konsularnych w Bruk 
sel. starajac się y wydanie Mu pasz- 
portu, Zdążył on tymczasem osiedlic 
się w Belgii, a także kupi! sobie fol- 
wark pod Paryżem. 


Gdy konsulat brukselski zasięzgał w 
Polsce opinii o Onyśkowii, wydało 
się, że poszukuje go policia, Za po- 


Średnictwem Ministerstwa Spraw .Za-. 


granicznych trafiono do policji belgii- 
skien która aresztowa'a Onyśkowa i 
wydała go policii polskiej. 

Obecnie Onyśków jest w drodzę do 
lwowskich Brygidek. 


LE SPƏRTU. 


Kraków, (PAT) Zawody hokuowe 
tratovia-Makkabi rozevraue 14 bm. 
przyniosły zaszczytny dla  Makkab. 


wynik 1:0 na korzyść Cracovii (u:0 


0:0 1:0). 

Przemyśl (HAT) 11 bm. wieczorem 
rozegrany tu został mecz hokejowy o 
mistrzostwo klasy A. okr. lwowskie- 
go Polonia Czuwaj z wynikiem 4:6 
WOZD EW. 

= 


WY rozpoczynają sie W s0 
(dala al La nabożeństwem żało- 
briem w kościele 00. Jezuitów za du: 
sze poległych i zrmarłych uczestników 
kiowstunia 1303-4, popołudniu o godz 
d-też odbędzi: się na cmentarzu Ły- 
czakowskim przy grobach powstań- 
czych uroczysty apel polegiych, 
w mieście o tej samej godzinie- zacią- 
nięcie posterunków lwonorowych przy 
tablcy pamiatkowej ku czci Romui- 
da Traugutta na placu Bernardyńskitu, 
o9 godz. 19 rozgłośnia lwowska nada 
ndczyt dr. Stan. kachwała pt. „OSi= 
sko weteranów 1803-4 we Lwowie”, 
W niedziele mu 22 bm. -b godz: 
5.30 rano przejadą czeigodni żołbiierst 
1563 r. wicami: Akademicka i pl. Ma- 
riackim witami po drodze przez orga 
wzacię, młodzież szkolna, wossko ito. 
do katedty ma nabożeństwo. © g0uz. 
16.56 odbędzie się w Teatrzs Wiglkini 
uroczysta akamjia, na która sę zio- 
żę zagalezie dowódcy OAK. gen. Pir- 
Lowicza, przemówienia senatora pror 
(U. 5 Zakrzewskiego j prezydenta mu 
sta Hrujanowskicgo, produkcie wokai- 
nę chóru „Bard” i muzyczne uraz sce 
uczdw prolog z uramatu Żuławskie- 
sy „Łyktator'. 


1 


PALE) 


Udznaczenie uczonego 
po S4800. 


(Teleicnem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 12 stycznia. (Sz) Dowie- 
uujelny sie, żę Uniwersytet w Medio- 
lanie nadał znakomitemu uczonemu 
polskiemu proi. Tadeuszowi Zielińskie- 
mu tytuł doktora filozofii honoris 
causa, 


Boże Karodzenie w Moskwie. 


Moskwa. 12 stycznia. (PAT) W okre 
się świut Bożego Narodzenia uderzała 
ww Moskwie osłabiona działalność kanı 
panii antyreligiinci, iurządzanej corocz- 
nic w czasie świątecznym. Na ulicach 
miasta ne odbył sie am jedn z nor- 
malnic dawniej urządzanych pocho- 
dów. Nabożeństwa w cerkwiach odby- 
waiy się bez przeszkód. Władze nie 
zabraniały również bicia w dzwony. 
Kampania antyreligijna ograniczyła sę 
jedynie do nielicznych odczytów i po- 
każów muzealnych. 

A, SE 


s7 «© a 
Komuniści demonstrują. 
Mezoraj wieczorem pod więzienieim 

Brygidek zebrało się kilkunastu kour 
nistów. Rozwinęli transparent i pocz: 
l. wznosić krzyki antypaństwowe 
Nadbicgli policiunci i rozprószyli de- 
monstrantów. „Chorąży — jak zwy- 
kle w takich wypadkach — został a- 
rcsztowany. 


Wie:ki pożar w laros'awiu. 


Jarosław (PAT) 11 bm. około godz. 
20.30 powstał wielki pożar w tynku. 
Zaczęła płonąć wielka  2-piętrowa 
czynszowa kamienica, własność fun- 
dacii śp. Godzińskich (bursy rękodziel 
niczet). Do godz. 22 spłonał dach. Ak- 
cia straży pożarnych dążyła do niedo 
puszczenia rozszerzenia się ogma na 
sąsiednie budynki. 

s A 
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ON 13. 


Oswald Balzer urodzil się 23 sty- 
cznia 1858 r. w Choadorowie. Studja 
simnazjalnc i trzy lata studjów na 
Wydziale prawa odbył we Lwowie, 
Docztin czwarty rok studiów prawni- 
czych odbywa w Krakowie pod kie- 
tunkiem Bobrzyńskiego, W Krakowie 
też zdobywa doktorat prawa, a po 
uzupeiniaiacych studiach w Beuiinie 
habilituje sie w r. 1885 na Uniwersy- 
tecie lwowskim z historii prawa pul- 
skiego. W r. 1887 zostaje proiesorem 
nadwyczamym, a w r. 1590 zwyczaj- 
nym tegoż przedmiot: na lwowskim 
Uniwersytecie. 

Uczony wielkiej, niezwykłej nawet 
miary pozostawi} w swym dorobku 
naukowym blisko trzysta dziel, roz- 
praw, artykułów i recemzyj. Każda z 
uich wnosiła do skarbca uauki jakiś no 
Wy promień światła, a niejednej z tych 
brac trzeba przyznać znaczenie nic- 
zwykłe, czasami możnaby powiedzieć 
ebDokowe. 


PROF. BALZER 
według portretu Pachwalskiego z r. 1924. 


W r. 1886 ogłasza dzieło p. t. „Gene- 
va Trybunału Koronnego“. W r. 1891 
ogłasza rozprawę o „Reformach spole- 
cznych i politycznych Konstytucji 3-g0 
Maja“, która — rzec można — staje się 
fundamentem ogólno-uarodowego kul- 
tu dla tego najświctnięjszego aktu usta 
pS Ofe dawnej Polski. W ujęciu 
Balz Konstytucia 3-cio Majowa 
krzebiń umysły całego 1arodu polskie 
go w czasach niewoli, a w Odrodzomej 
Polsce dodawała sił do pracy uad przy 
szłośca raństwa. W r. 1895 ogłasza 
pomnikowa „Genealogie Piastów. w 
r. 1897 rozprawę o nastepstwie tronu 
w Polsce. W latach 1898 i 1899 poświę 
ca dwie rozprawy najstarszym icształ- 
tom nolskiego osadnictwa i ustroju ro- 
dowego. W r. 1960 w rozprawie Hi- 
steria porównawcza praw słowiań- 
skich* roddaie gruntownej reformie ga 
laż wiedzy, stworzoną przez Pola- 
ków. a ostatnio zaniedhywana przez 
tanke polską, Znaczenie tej rożbrawy 
d!a badań porównaiwczo-słowia'tskich 
nazwać wolna bez przesady epoko- 
wem. W r. 1909 1910 ogłasza dwie 
Drace. Doświęcwie Prawu orm askie- 
mu we Lwowie, Wieksze dziełc 
Świecą .skeorrabelatowi" (1911). a grun 
towny derat o „Unii horod tekiej'* 
(1915) kladzie fundament pod traine v- 
lecie tyle domostei sprawy uui polsko- 
litewskiej, R. 1917 brzynasi nam wiel- 
Nie siudium 0 „Skarbew i Archiwuu 
Koronnem", a lata 1919--1020 trzyto- 
nowe „Królestwo -Polskie". wyjasnia 
jące osiutecznie jedno z najbardziej 
Szornych zagadnień "A ch. a mia 
wow cie chrakter. państwa nolskiegu 
z Ay a wieku UK pierwszej połowy 

XIV, W r 1925 w dziele o „Narza- 
"R wiar? w śposób świetny nai- 
dawyicjszą skarbowość polska. W 
bomnikowem -Corpus iuris polonici* 
kładzie fundamenta solidne o mierze 
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prawdziwie europejskiej pod wydawni 
ctwo pomników dawnego prawa pol- 
skiego. 

Śmierć przerwała prace nad wię- 
kszem dziełem o kronikarzu Kadłubku, 
nad statutami Kazimierza Wielkiego, 
nad ustrojem państewek zachodnio-: lo 
wiańskich, które uległy potem germani 
zacji, oraz nad poczatkami unii Dolsko- 
litewskiej, 

Zmarły był też wybitnym wycho- 
wawcą i przez blisko pół wieku wy- 
chował w swem Seminarium uniwer- 
Syteckiem całe pokolenie uczonych. z 
których wielu zajmuje dzisiaj katedry 
profesorskie: P. Dąbkowski, M. Chlatm 
tacz, L. Ehrlich, O. Górka, A.-Qhano- 
wicz, Z. Pazdro. H. Polaczkówńna, Wł. 
Semkowicz, J. Siemieński, T. Silnicki 
A. Skałkowski, A. Szelącowski, J. Wi 
dajewicz. Z. Wojciechowski. 

Jako organizator nauki organizował 
zjazdy historyków polskich, był reda- 
ktorem „Kwartalnika historyczneg 
a przedewszystkiem założył i niezmor 
dowana praca ponad 30 lat postawił 
na wysokim poziomie ..Towarzystwo 
dla popierania nauki polskiej“ we Lwo 
wie, przekształcone nastepnie na „To- 
warzystwo Naukowe“ lwowskie. Jest 
to dzisiaj majpoważniejsza i najbar- 
dziej zasłużona, po Polskiej Akademii 
Umiejętności, placówka naukowa pol- 
ska. 

Znaczenia Oswalda Balzera dla nau- 
ki Polskiej i.roli, iaką On na tem polu 
odegrał. niepodoona w paru wierszach 
ani omówić ani należye» scharaktery- 
zować. Czczony w Polsce, był też nad 
zwyczaj cenionym i noza jej granica- 
imi, zwłaszcza w naukach siowiań- 
skich. Nazwisko Jego stanowi i stano» 
wić będzie chlubę nauki polskiej, 

Ale poza tem wszystkiem. czego do- 
konał dla nauki, byt io obywatel w ca- 
łem, najlepszem słowa” znaczeniu, gora 
cy Fatrjota, który nieraz nrzemawiał 
do całego narodu. 


|| ZN 


Takie znaczenie ogólno-narodowe 
ma iego praca o Konstytucji 3-g0 ma- 
ja. W r. 1897 występuje w „Otwartym 
liście do T. Mommsena* w obronie spo 
niewieranej przez niemieckiego uczone 
go kultury słowiańskiej. Wovstapienie 
to zdobywa mu uznanie i wdzięczność 
całej Słowiańszczyzny. W r. 1902 bro- 
hi z powodzeniem praw b. Galicii do 
Morskiego Oka przed  międzvnarodo- 
wym sądem polubownym w Grazu. 

Wreszcie w czasie wojny światowej 
w r. 1915 uderza w najwyższy ton. 
wydaje pracę, stanowiąca zarazem 
Drawdziwy ewenement naukowy. i za 
razem będaca aktem politycznym pier 
wszorzędnej doniosłości. Jest to ksią- 
Żeczka p. t. „Z zagadnień ustrojowych 
Polski“. Nadzieje Polaków rosły. a 
wiarę we własne siły i we własne pań 
stwowo-twórcze zdolności podcinały 
nauki t zw. szkoły krakowskiej, jako- 
by główna przyczyną upadku dawnej 
Polski był wadliwy. wprost absurdal- 
ny ustrój państwowy. Oswald Balzer 
wykazał, że wiele z błędów naszego 
dawnego ustroju mieliśmy wspólnych 
z innemi współczesnemi państwami 
europejskiemi. Rozbiory zaś w pier- 
wszej linji byłb wynikiem zachłanności 
i zaborczości naszych sąsiadów. Książ 
ka ta dodała nam wiary w nasze siły. 
uchwycła trainie ton. odpowiadającw 
wielkiej chwili dziejowej. ton poważny 
i godny tej wielkiej chwili. 

Tosamo iuż mogło stanowić dostate- 
czny powód do ozdobien'a Ś. r. Balze- 
rą naiwyższem Odznacz” =~ Polski 
Odrodzonej, orderem Białego Orła. 

Ze Śmiercią Ś. p. Balzera okry wę sie 


kirem nietylko cała nauka polska, 
,ale i caty naród polski. 
Z temi człowieczemni © szczat- 


kami oruszcza nas postać wielka, mia- 
ry niezwykłej. Na miejsce wiecznego 
spoczynku towarzyszyć Mu będą żal 
i troska wszystkich, a zarazem sło- 
wa najwyższego, a ostatniego tutaj 
hołdu, J. Adamus, 


Żałobne posiedzenie 
Rady Wydziału prawa U. J. K. 


Wczoraj w południe odbyło się w 
Uniwersytecie Jana Kazimierza ża- 
łobne posiedzenie Rady Wydziału Pra 
wa ku uczczeniu ś. p. prof. Oswalda 
Balzera. Przewodniczył dziekan wy- 
działu prof. dr. Pazdro. Żałobne prze- 
mówienie wygłosił prot. dr. Przemy- 
sław Dąbkowski, 


Następnie przyjęto jednogłośnie na- 
stępujace uchwały: 
1) Senat raczy uchwalić. ażeby salę : 


wyk'adową I. w starym gmachu na- 
zwac Sala Proiesorta Oswalda Balzeę- 


ra. W sali tej $. p. Proiesor 
przeszło 40 lat; 

2) ażeby w westybulu nowego gma 
chu wmurować bronzową plakiete, bę 
| daca powiększoną kopią medalu na- 
miątkowego. wydanego przed kilku 
laty na cześć proi, Balzera; 

3) Senat raczy poczynić Starania, 
ażeby portret  rektorski Zmarłego, 
kiórego dotąd niema. został sporzadzo 
hy i umieszczony w salach rektor- 
skich. Do tego najlepiei nadawałaby 
się kopja portretu pędzla Pochwalskie 
go. Spotządzona przez niego samego. 


wykładał 


Przemówienie prof. Dąbkowskiego. 


Po półwiekowej prawie 
szedł od nas Kolega, który byi chlubą 
i dum» naszego Wydziału, naszego 
Uniwersytetu, i całej naszej Oiczyzny, 
Zasługi Oswalda Balzera w dziedzinie 
nauki polskicj są wiekopomne, pamięć 
o mech przedzie w muidalsze pokołe- 
nia. Pozostawił nader bogaty dorobek 
naukowy z cziedzmy historii polskiej 
i prawa polskiego, że wyniicaię ty.ko 
dzieła najznaruienysze, luk: (Ginecza 
Trybunale Koronacyo. Genealogia Pia- 
stów, Curpus iuris Polonici. Skarbiec 
; Archiwum Koronne w dobie przed- 
jag ellońskiecj, Skartabolar w ustroju 
szlachectwa polskiego. wreszce Kró- 
lestwo Polskie, wielkie dzieło, zlożone 
w darze odradzaiącej się Oiczyźnie. 

W pracach swoich naukowych wiał 
Oswald Baizur lączyć zawsze w pim 
zale- 
ty historyka į prawn ka równocześnie. 
Prace swe budował na podstawie 


pracy od- | 


| 
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żmudnych poszukiwań źródłowych, 
pizyczem niezwykła sumienność w 
przedstawieniu szczegółów łączyła się 
u Nicgo z szerokim į asaym pog ądem 
na Całość przedmioru. Benedyktyńska 
pracowitość, genjalna inwencja, nic- 
pospolity dar przek.aywania czytelni- 
ka, zapewnaig Jego dziełom trwałą 
wartość. był „mistrzein* nie tylko 
przez swe wWiasnè prace. ale również 
przez to, żs w swej szkole wykształ- 
cif liczny szereg uczniów, których za- 
brawiał do sumienncgo. gruntownego 
badania przeszłości, budząc w nich 
zapal do pracy naukowej į zamiłowa- 
nie prawdy. Oni w tnyśl wskazówek 
„ Wielkiego Swego Mistrza starać się 
| będą krzewić nadal zasady naukowe 
i obywatelskie, przez Niego wpolatc. 

Oswald Balzer był niec tyko wiel- 
kim uczonym i nauczycielem, Gorace 
Jego serce i gorąca miłość Narodu ka- 
zały mu zabierać zawsze głos w chwi 


lach dla narodu doniostych. W liście 
otwariym do Teodora Mommscna w 
odpowiedzi na niesłuszne zlekceważe- 
nie kultury słowiańskiej założył rów- 
nie gorący jak wymowny protest, W 
sporze z Węgrami o Morskie Oko 
ocalił dla Polski ten cudny zakst.k 
górskiej przyrody przez swoją vbro- 
nę. w której Ściśle dociekana uezo- 
nego łączyły się z gorącem umiłowa- 
niem ziemi ojczystej, 

Koroną zasług Wielkiego Zmar!iez” 
było powo'anie do Żżycia*w r. 10! 
Towarzystwa opierania mauki po- 
skie, które stało się ogniskiem sku- 
piającem wysiłki iumysłowości polskóci 
w naszej dzielnicy, które zapraw ^io 
do pracy młode siły naukowe, ponnu- 
żało zasoby maszei kuliury, Siłą swri 
woli, potęgą swego ducha potrat} On 
stworzyć prawie z niczego wielki: 
dzie:o. Był on jego wytrawnym kic- 
rownikiem. a równocześnie codzicn- 
tym naigorliwszym i naibardzie: od- 
danym robotnikiem, Po 20 latach wy- 
trwałei pracy mógł ie Balzer prze- 
kształcić w r. 1920 w Towarzystwo 
Naukowe. które stanęło godnie obok 
krakowskiej Akademii Umientnośch 
urzymuijac wiedze ojczysta na wyso- 
kim poziomie, 

Padł isk żołnierz na posterunku. pra 
cując da dobra nauk: polskiej z nate- 
Żeniem wszystkich swoich sil, z 1u- 
szczerbkicm dla swego zdrowia i ży- 
cia, pracując do ostatnich chwil, do 
ostatniego tchnienia, 

Cztść levo Wiulkici Pamięci! 


Żełobne posiedzenie 
Senatu Uniwersytetu. 


O godz. 12.60 odbył posiedzenie żałoh 

ne Senat Uniwersyteża vod przewu is 
ctwem rektora ks, prof, dr. Gersin- 
na. który poświęcił Zmarłemu krótkie 
wspomnienie, podnosząc, że zasłuwi : 
dzieła jego sa dobrze wszystkim zna- 
ne. i 

Senat przyja! wszystkie uchwały 
Rady Wydzału Prawa. oraz postano- 
wil na znak żałoby * zawieszenie wy- 
kładów przez cały dzień pogrzebu ti. 
dziś, oraz w sobotę od godz. 8—10 z 
powod: żałobnego nabożeństwa za 
dusze Ś. p. Zmarłego. które odbędzie 
Się o godz. 6 w kościele św. Mikołaja. 

Uchwaicic też, że raut z okazii 
Świeta U J, K. w 272-gą rocznice i= 
iundowania Uniwersytetu. który zapo 
wiedziano na dzicń 19 marca, nie od- 
bedzie sie z powodu żałoby. a vrze- 
ZMACZENA na ten cel kwota 2306 zł. 
użyta będze ma rzecz pomocy młodzie 
ży akad'mckici w formie. która zo 
stanie nóżniei określona. 

Na życzenie rodz'nv Ś. p. prof. Bal- 
zera w myśl intencii Zmarłego, za- 
inisst wieńców i kwiatów na trumne 
sletadane beda datki na Bratnia Pomoc 
Studontów U. J, K. Senat ofiarował 
na ten cc! zamiast wieńca 100 z} 


Kondotercje 


W aniu wczorajszym: nadeszłte 
adresem rektora i Senatu U. J. K, d- 
pesze z wyrazami współczucia ud U 
węisytetu Lubelskiego  (nodbisaim 
rektor ke Kruszyński), od dvreke. 
Biblioteki Ordynacii Zarnojskisi (podp. 
dyr. Kolarkowski), od prof. Uniwersy 
teta Jagiellońskiego ks. Fiiałka. prof. 
Kostaneckiego z Krakowa i in. 

Rekter Uniw. Jagiel. 
trzeba zapowiedział 
w prerzebie. 


na! 


prof. 
osobisty 


dr. Ku- 
udział 


Wczoraj wieczorem na rece rekro- 
ratu. Wydziału Prawa i Polskiego To- 
warzys*wa Naukowego nadeszły zró 
Żnych stron Polski stosy listów i tele- 
gramów z wyrazami współczucia dla 
lwowskiej Almae Matris z powodu 
zgonu śp. prof. Balzera, 

— nan =) 
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Wiadomości bieżące 


Pią:ek 
Wercniki 
lutro: Hilarego 


Wschód słońca 7'41 
zachód słońca 15 49 


sEAIR WIELKI: 


sato, 13 b. in., o godz. 7'30: „Samum*, 

Lwilauicnt O. 

ooa, 14 b. m., o godz. 730: „Euge- 
MSZ OWCE 

nacdziela, 35 b, m. o g. 315 pop.: „Or- 
iensz w AERE (po raz tiri — Q go. 
tw me 7.3 „pamum. Abou, 6, 


tłoniedzialek, 16 b. m. u godz. 7.45: 
Arny dwór", 
NG a E OE Th. "or sodz%% 7:80:9..S8- 


mam’, Abon, 6. 


TEATR ROZMAITOŚCI: 


Piatek, 13 b. m. u vodz. 7.30: „Jim i 
JAJ", ceny zmiżone. Abon. 5. 
Sobota, 14 b. mi. o godz. 330 pop.: „Ja... 


cus nieroba i jego przyjaciel", komedia 
ula dzigci i młodz. Ceny zniżone. — O 
Rodz 400 „Jw i Jil. "Absa, 5: 


Niedziela, 15 b. m. 6 gouz. 3:30 popol. 
„Hiszpańska mucha" tcem najniższe). 
U godz. 7:30: „Jim i Jil* ceny zniżone. 

Poniedziałek, ł0 b. m. o godz. 730: 
„Jim i Jil“ ceny zniżone. Abon. 5. 

Wtorek, 17 b. m. „Jim i JA“ ceny zni- 
Żoiie. Abon. 5. 


Sala Colosseum, Film Meluka kw'at 


Marakeszu'. Rewia, „1000 kg. šmie- 
chu“ 
KINOTEATRY. 


ADRIA: „C. k. uchotnik*. 
APOLLO: „Rai podloików*. 
ATLANTIC: „Bezdomni“. 
CASINO: „Greta Garbo. iako Mata 
Hari“. 
CHIMERA: „Pod czarem Neapolu". 
GRAŻYNA: „100 metrów miłości”. 
KOPERNIK: „Kochaj umie dziś“. 
MARYSIEŃKA: „Kechaj mu'e d'é“. 
OAZA: „Ludzie uoi i rewia, 
PALACE: „Żona na ieduą noc”. 
PAN: „Noc szału”. 
PASAŻ: „Jackie marynarzem“ oraz 
„Tajiny dokument”. 
PROMIEŃ: „Dziewczę z 
RAJ: „Pałac na kółkach“. 
STYLOWY: „Welre dusze“ 
rewia „Wesoly Świerszcz”, 
SWIT: „Biały siad“. 
UCIECHA: .Dziewczę z nad Woł- 
“i rewia „Wesoly kacik“. 


—— |: -——>— 


Krater. 
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— W Sobotę „Eugenjusz Onegin“, W so- 
botę, dnia 14 bm. grata będzie przepiękna 
opera Piotra Czajkowskiego „Eugeniusz 
Onegin“ w świętncj obsadzie z Edmundem 


LO 
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W.ec urzędników ubezpieczen. swych 
we Lwowie. 


W dniu M b. m. odbył się wiec 
urzędników Towarzystw Ubezpieczeń 
we Lwowie, na którym omawiana by- 
ła sprawa strajku pracowników T-wa 
„Assicurazioni Generali',  Przewodni- 
czył delegat Zarządu Gł. Związku 
Zawod. Prac. Ubezp, w Warszawie p. 
Jędrzejewski. Zebranie zagaił prezes 
Rady Okręg. „Unii“ mr. Sorg, który. 
referując pokrótce przebieg pertrak- 
tacyj Prezydjum nazwanej R. O. z ba- 
wiącym przejściowo we Lwowie ge- 
neralnym dyr. Assicurazioni p. Wie- 
nerem, podkreślił, że mimo najlepszej 
woli ze sirony reprezentacji praccewani- 
ków nie doszło do ugodowcego załatwie 
nia sporu z powodu nieprzejednaneg« 
stanowiska Dyrekcji odnośnie zredu- 
kowania pewnej ilości siraikujących 


| 
| 
| 
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urzędników. © całokształcie sprawy. 
t zn. tak odnośnie do Lwowa iak tiz 
do Warszawy. referował drugj delegat 
z Warszawy p. Mayzner. 

Wkońcu uchwalono jednotnyśłuie na 
stępującą rezolucję: 

Zebrani urzędnicy wszystkich towa- 
tzystw ubezpięczeniowych we Lwo- 
wie uchwalają wyrazić całkowiią $o- 
lidarność z kolegami z A. G. w pod- 
iętej przez nich walce o zabezpiecze- 
cie dotychczasowych warunków pra- 
cy i płacy. Zebrani kategorycznie prze 
ciwstawiaią sie taktyce Dyr. Towarzy 


| 
| 


stwa j nieprzejednanemu juj stanowi- | 
sku. zapewniając ze swi strony siraj- : 


ku acych kolegów o pełaeim moralneu: 
i m uterialnem poparciu. 


Obchód 70-tej r.czncy Powsian.a $.yczniowego 


W czwariek 12 b. m. o godz. 12 w 
poł. odbyło się w sali Magistrai po- 
siedzenie Sekcii treanizacyacj Koimi- 
ietu Obywatelskiego obchodu 70-uy 
rocznicy powstania styczniowego pod 
przewodnictwem r. bDziędziciewicza. 

Na posiedeniu teni omówiono dalsze 
szczegóły dotyczące programu uroczy 
stości w dniach Zl i 22 stycznia b. T. 


| 
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i rozdziciono pomiędzy członków Sek 
ce funkcje nadzorcze mad technicznemi 


wykoaniecn: poszczególnych puktów 
programu. Postaowiono równicż w 


swoiin czasię rozlepić afisze z odezwą 
i programem aa murach miasta, oraz 
rozesiać je do wszystkich urzędów ! 
zrzoszťń. 


O CZ ACO WL r 
KEŁERKR TEPRO o  SOIADENU G O OT (OMA S YAROO 


Płońskim w roli tytułowej. Zuakomite kre- 
acje tworzą panie Maria: 5osół. Halńsku. 
Hupertowa, Fiaglerówna. oraz panowie Ie 
ter, Romanowski, Syroczewski. Użeiko | 
Zubik. Przy pulpicie dyr. Adam Doiżychi. 
Ogólny pokłask zdobyły sobis piękne ewG- 


lucje choreograficzne układu St. Faliszew- * 


skiego. Bilety w cenie od 45 gr. do 5.20 
zł. do nabycia w Małop. Ajencii Reklamo- 
wej, uff Chorażczyzny 7. 

— Szaleny sukces „Orieysza w piekle”. 
Przepełnionu  publicznościa saia Teatru 
Wielkiego i entuziazm widzów, oklaskują- 
cych wykodawzów, skieniiy Dyrekcję O- 
pery do wystawichia po raz 16 „Urięusza 
w piekle" w niedzielę 15 bm. o godz. 3.15 
po południu. 

— Teatr Wielki. „Samum“ wysoko inte- 
resujaąca sztuka H. R. lenormaudu grana 
będzie dziś w Teatrze Wisluim. Pustynia 
afrykańska, tropikalny klimai, Arabowie, 
Murzyni, Moabici, i wreszcie Europejczy.- 
cy, żyjący w nieodpowiednich dla siebie 
warunkach, tęskiiacy za Europą, wszyst- 
ko to działa na widzów niezwykle suge- 
stywnie. Pieśni arabskie i murzyńskie, 0. 
parte na oryginalnych motywach treśŚcio- 
wych i muzycznych potęguia w znacznym 
stopniu egzotyzm widowiska. Reżyseria J. 
Gołaszewskiezo. Dekoracje O. Rexa. Mu- 
zyka pod kierunkiem R. Palestra. Tekst 
piosenek pióra W. Lewika. Abonament nr. 
6. Bilety do nabycia w kasach teatrów 
iniejskich oraz w biurze ABO. Rutowskie- 
go 2, firma Anoda, telef. 26-56, 


Artyzm pejzażu filmowego 
w „Białym śladzie”. 


Każdy wyprodukowany filn można 
osądzać miarą dwoiaką. Albo najwyż- 
szą L i. poziomem wszystkich nainow- 
szych zdobyczy kKkinematografji, lub 
miernikiem pobłażliwości, który uwzglę 
dnia wszelkie nieunagania i usterki 
powstałe nie z winy realizatora. 

Film „Biaty slad“ reżyserii A, Krzep- 
towskiego  (wyświelany obecnie we 
Lwowie w kine Swit) poupadałby 
raczej pod tę druga ocenę, pod kryty- 
kę pobłażliwości, ponieważ powstał 
bez żadnego kapitału inwestycyinego. 
bez żadne! koniecznej maszynerii i 
aparatury. wreszcie bez dekoracyi i 
bez artystów. ŻZrodził się poprostu 
z amatorstwa i z prawdziwego zapali 
do sztuki filmowe. Twórca jego, 
Adam Krzeptowski podczas swych 
wypraw i wędrówek wysokagórskich 
małym aparatem zdięciowym rejestru- 
wał na taśmie celuloidjowci cuda pe:- 
zażu tatrzańskiego. Potem zapragitą 
z wielości fragmentów stworzyć jedez. 
film. I właśnie w „Białym śladzie” ia 
chęć powiązania różnych przypadko- 
wości w pewną generaliią linię akcii 
jest aż nazbyt widoczna. 


Jak więc wnioskować można, film 


+ sluguje 
Po 
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ten powstał wbrew zasadom kinema- 
tografji, wbrew koncepcjom zgóry już 
przemyślanym i ustalonym, oraz 
wbrew a priori powziętym planomi 
realizacji. Są to więc względy, które 
nawet w sposób iaskrawy domagają 
się tei oceny pobłażliwej i wyrażenia 
się w najwyższych superlatywach © 
twórczości jednostki, która z niczego 
realizuje coś, co będzie może punkten! 
zwrotnym w kinematografii polskiej. 


Rezygnuję iediniak z oceny pobłażli- 
wej i chcę zastosować „miarę naiwyż- 
szą“, która siłą faktu będzie krytyką 
ostrzeljszą i  surowszą. ponieważ 
uważam, że film ten w zupełiiości za- 
na zaszczyt znalezienia Się 
ogniu krytyki narówni z filmanu, 
jakie produkują wytwórnic umerykań- 
-kie i europerskic, zasubne we wszel- 
kie możirwe środki techniczne i w ka- 
pital bez ograniczena. Pozciagnięcie 
zego filmu pou miarę uajastrzeća,, 
«rytyki hędzic cownież zi:rnacią sta- 
nowiska lwowskiego klub lrowea: 
„Awangardy, który. prepszińc dci 
fiim jako jedną ze swoich publicznych 
unprez i siłą Vusi 
go moralnie go puniekad popóosu. 


PIOZPANI TLT FC- 


l 
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— Teatr Rozmaitości, Dziś i w dni na- 
siępnc czarowna komeędja muzyczna pt. 
„Jin i Jill". Przepiękne, melodyjne pio- 
sëuki. eicitowne tańce, niezwykle intere- 
suiąca treść składają się aa pelną humoru, 
„uśmięcłuięta* całość. Ceny ' biłetów na 
„Jana i Jula" zostały obniżone, Abona- 
Went nr. 5. 

„jacuś Nieroba i jego przyjaciel", 
przepiękna komedia dla dzieci i młodzieży 
pióra W. Raorta, która na premierze spotka 
ła się z entuzjastyczuem przyjęciem u 
mlodej publiczności. powtórzona będzie ju- 
tro, w soboję o godz. 3.30 po połudzin. 


Dowcipua tresć, piękne, staropolskie tło, 
ludowe pieśni | cańce, oraz Świetna gra 


wykonawców, wszystko to działa niezwy- 
kle sugestywnie na wyobraźnię młodych 
widzów. W głównych rolach występują: 
pp. F. Kipeniówna, Z. Wierzejska, K. Dor. 
wski, J. (iuttnuer, J. Kordowski, T. Przy- 
stawski, W. Więckowski, J. Wieszczek i 
J. Ulrych. Reżyseria p. B. Dąbrowskiego. 
Bilety po specjalkiie obniżonych cenach do 
nabycia w kasach teatrów Mieiskich oraz 
w kasie biura ABO. 

— Niedzielna popołudniówka w Teatrze 
Rozmaitości po cenach najniższych, Od gr. 
60 do 3.50 zł, W niedzielę popoł. poczatek 
o godz. 3.30 daje Teatr Rozmaitości ąrcy= 
dowcipna farsę Arnolda i Bacha pt. „Hisz- 
pańska mucha“, Kto chce spędzić dwie go- 
dziny beztrosko i wytworzyć sobie na 
cały tydzień miły, radosny nastrój. niech 
spieszy ma „Hiszpańska muchę“. Zmusza 


sei o 


Łona na egna nec. 
Realizator lean Boyer. prodnscia 


Pathe - Natan (kino „Patace”). 

Jest to zgrubua Mstoryika wieceń- 
ska, znana zresztą z repertuari ica- 
tralnego (pod innym jakiiuś tyiuicjnt. 
Ośrodkiem ie; jest niespodziewany 
przyjazd amerykańskiego przemys( aw - 
ca Browna do wiedzńskiui filii sez 
zakładów. Następuje noc. pelna roi- 
nych gui pro quo i uciesznych siti 
cyl. Rzecz cala kończy się wdiux 
Browna. Okrasą całości jest przy oni- 
ny foxtrot: „Mow dy vou do. mste; 
Brown?" — przewodni motyw mu- 
zyczny film. bv l. 


ona i najgorszych pesymistów do śmiochu. 
Główne role sraia pp.: J. Kossockau. 1. Nis 
czewska, Z. Wierzeiska, J, Gołaszews:. 
W. Brochwicz, J. Michulowicz, J, Kordow 
ski, S. Pobóg, A. Szczepański i L. Żurow- 
ski. Reżyseria J. Gołaszewskiego. -© Ceny 
miejsc najniższe. Od 60 gr. du 3,50 zt, 

— Cyganie, Zupowiedziany na niedzielę 
15 bm o godz. 19.30 w przystrojonei sa'i 
Instytutu Technologicznego (ul. Bourlarde 
5) koncert muzyki ; poezji csgańskiej z 
inicjajywy Zzaiożonej przed 2 lety w Cze- 
chosłowacii pierwszej w Europie narodu- 
wej szkoły cygańskie) w Użhorodzie wzbu 
dził we Lwowie ako pierwsza tego ro- 
dzaju impreza ogromne zainteresowanie. 
Będzie to prawdziwa biesiada artystyczna 
dla miłośników pięknej porywającei mu- 
zyki i sentymentalnej poezji, mającei swe 
Źródło w misteriach i w tajemnym kulcie 
przyrody. Wartość artystyczną koncertu 
podnosi wybitny talent interpretacvjny po 
szczególnych wykonawców, któremi są cc 
nione siły artystyczne: Rena Kopaczyń. 
ska. art. op. Jadwiga Lewiecka, art. op.. 
Karol Moskal-Czajkowski art. op., Zuzan- 
na Łozińska. art. dram.. prof. lgo Szafir. 
skrzypek, Henryka Sucherowa i Eugena 
Gillówna, pianistki. oraz chór Lw. Tow. 
Spiew. „Harfa pod dyr. Stanisława Kinal.- 
skiego. W programie m. in. melodie i pie- 
śni cygadów czeskich, hiszpańskich, rosyi- 
skich, rumuńskich i węgierskich. 

— Colosseum. „1.000 kg śŚmiechu* oto 
tytuł rewii, cieszącej się miebywałem po- 
wodzeniem w kinie „Colosseum“ od sze- 
regu dni. Zespół „Wesołego Amora“ zdo- 
był sebie wystawieniem jej odrazu sympa- 
tę Lwowa, Na szczególe podkreślenie za- 
sługują popisy taneczne i choreograficzne. 
wywołując ogólny zachwyt i podziw. Nowe 
dekoracje prof. Z. Balka, Na ekranie wspa 
niaiy dźwiękowiec p. t: „Meluka, kwiat 
Marakeszu*. 

—— 


— Z Polskiego Tow. Prawniczęgo we 
Lwowie. W sobotę. 14 bm. o godz. 18—tes 
odbędzie się w lokalu Towarzystwa przy 
ul. Mickiewicza 5a odczyt Mr. Lesława 
Adama na temat: Ministrowie a ustawy w 
Anglii. 

— Towarzystwo Naukowe we Lwowie. 
Posiedzenie Wydziału historyczno .„ filozo- 
ficznego odbędzie się w poniedziałek, dnia 
16 stycznia b. r., o godz, 5 popol. w Semi- 
narium proi. Abrahama, w starym gmachu 
Uniwersytetu. Porządek dzienny: Członek 
CZYNY, 


W jednym z moich poprzednich ar- 
tykułóów z zagadnień kinematografii 
(„. K. C“, Kraków z dn. 15 grudnia 
1931 r.) wykazałern, jakie czynniki 
składają się na strukturę filmu arty- 
stycznego. Doszedłszy do podstawo- 
wego elementu  kinematografji, iakim 
jest t. zw. „ruch funkcyjny", Czyli pro- 
blem ruchu akcyjnego w całości filmu, 
wykazałem zależność jego rozmieszcze 
nia w czasie i iego natężenia dynamicz- 
nego od pewnych ustalonych prawd 
kompozycyjnych. Zwarta kompozycja 
„ruchu funkcyjnego" na przestrzeni ca- 
łej taśmy jest więc głównym postula- 
tem filmu artystycznego. Drugim nie- 
mniej ważnym postulatem jest pla- 
styczna budowa każdego z atomów=o- 
brazów taśmy podług zasad kompozy= 
cii obrazu. Obie wartości razem w je- 
dnyin filmie uwzględnione tworzą z fil- 
mu t. zw. „komercjonalnego”, film 
czystej sztuki, film prawdziwych wra- 
żeń estetycznych. 

Przypatrzmy się więc z tego pun- 
kiu widzenia filmowi „Biały ślad“. 
Nie wykazuie on żadnej budowy .,ru- 

hu funkcylnego", żadnej zwartej 
kompozyci w ujęciu akcii j rytmu 
czasu przestrzennego. Naiwny i tuzin- 
xowy scenariusz, który żywo przypo- 
init pierwociny filmu przedwoienne- 
g0, uwęly został w sposób niejasny i 
niezdecydowany. Rwie się, placze nie- 
potrzebnie, utyka, gubi się w szczegó- 
jach zatracając linję dominującego rzu- 


tu, nazi włcładkanii w nieodpowiednich 
momentach wklejonemi — słowem wy 
kazuje faktomontaż banalny i bez żad- 
nej inwencji. 

Ponadto postacie nie harmonizuia 
z atmosferą i nie sa ciosane z tej sa- 
mei materii ekspresji, jaką tworzy su- 
rowość ostrych i krzepkich plein-a'- 
rów górskich. 

Dalej myśl zaludnienia rzeczywisto- 
ści tatrzańskiej legendą i wspomnienia- 
ini przeszłości iest wprawdzie dosku- 
nała, ale scenariuszem wcale nie uwa- 
runkowana. Mam na myśli zbóinika ta- 
trzańskiego i jego aureolę brygauta 
górskiego, któryby mimo to mógł tu 
zajaśnieć w całej pelni. Tymczasem 
mamy nieudolną maskaradę we wier- 
nych zresztą strojach „paradowych'”. 
niezły taniec „zbójnickiego* przy ogni- 
sku, a pozatem papierowych staty- 
stów, którzy każą uam zapomnieć, że 
zbójnik tatrzański żył kiedyś życiem 
rzeczywistem. 

Scenariusz i jego realizacja wyka- 
zuje więc na każdym kroku niedoma- 
gania i błędy. Jestem natomiast do- 
brej myśli ce do drugiego postulatu 
t. i co do kompozycii plastycznej każ- 
dego obrazu taśmy i tu należy się re- 
żyserowi A. Krzeptowskiemu pełne i 
podziwu godne uznanie. 

Przyroda tatrzańska. ;ei majestat i 
groźne piękno, iei rytm kapryśny a 
wiecznie zmienny, wreszcie iej specy- 
ficzny charakter i wyraz zostały u- 


W, Stysła, p. t.: „Rozdrobnienie gruntów 
chłopskich w zaborze: austrjackim'*. 
Członek czynny prof. Fr. Bujak przedsta- 
wi pracę dr. J. Bergerówny p. t.: „Najstara 
sza księga rolnicza polska Anzelma Go- 
stomskiego". 

— Z poczty. Z dniem 21 stycznła b. r. 
przenosi się age1cję pocztowa w Chodo. 
wicach, pow. Stryj, w stanisławowskie 
do miejscowości Daszaw.., położonej w po. 
lu 633, — Ministerstwo Poczt i Telegra- 
iów wprowadziło dalszą relację telefonicz= 
na z Kongiem  belgiiskiem, a mianowicie 
ze siecią telefoniczną w Matadi. Opłata za 
trzyminutową zwykła rozmowę w relacii 
Lwów — Matadi wynosi 81 franków 50 
ceat. platnych w złotych polskich według 
każdorazowego kursu. Bliższych informa- 
cyj w tej sprawie udzielają urzędy poczto= 
we Lwów. 1, 2,5 i 19. 

— lzba handlowa  polsko-francuska we 
Lwowie zaprasza na odczyt pt. „Paryż 
pod trzema postaciami“, który wygłosi p. 
prof. Jan Rosen w dniu 14 stycznia br. o 
godz. 18.ej (6 popoł.) w sali Izby przemy= 
słowo-handlowej wę Lwowie, ul. Akade. 
micka 17 w ramach cyklu odczytów o 
Francji. Wstęp 50 gr., dla studentów 25 gr. 

— Akademickie Kolo T. S. L. zaprasza 
wszystkich na doroczną zabawę karnawa= 
lowa, która odbędzie się w sobotę, t4 bm.. 
w Sali Domu Oświatowego, Czarnieckiego 
1, Il. p. Wstęp na salę 2 zł, akad. 1 zł. 
Bufet obfity i łani, 

— Sekcja Kołeżanek A. K. T. S. L. po- 
daie do wiadomości, że kurs kroju i szycia 
rozpocznie się we środę 18 lutego stycznia 
b. r. Posiedzenie Sekcii Kołeżanek odbę- 
dzie się w poniedziałek 16 b. m. o godz. 
l9-tej w lokalu Koła. 

——( ywa 

— Klub Różowego Monekla. Kome- 
dia muzyczna pod tym tytułem z u- 
działem chóru rewelersów Ksbena bg- 
dzie grana od jutra w sali Colosseum 
ful. Słoneczna). 

— Etatyzącia a wólne posady iekar- 
skie, Ze Związku Lekarzy Państwa 
Polskicgo donoszą: Drugie posiedze- 
nie dyskusyjne Sekcji lekarzy prakiy- 
ków odbędzie się w sobotę 14 b. m. w 
sali posiedzeń Polikliniki (ui. Lindego 
115) o godz. 1830. Referat wygłosi dr. 
Scheuring p. t. „Etatyzacia a woine 
posady lekarskie“, 

— Samohńistwo meżezyznv. Wczo- 
raj w rołudne w celu samobêiczyni 
rant sie kwasu solnego 26-letni Ma- 
cej Bordon (Kurkowa 26)  Przewie- 
ziono «o do szpitala, Powód zamachu 
<amoukóczeco nieznany. 
Aresztowanie komunistów. W 
związku z przygotowywanem na ju- 
tro „Świętem trzech L“ (Lenin, Luxem 
bung i Liebknecht) komuniści lwow- 
sey gotowali sie do akcii demenstra- 
cyjno-agitacyjnej, Urrzedziła ich w 
tem policia I 40 z pośród 'nich areszto 
wała. | 

-— Czyj to pies? Wczoraj w dzielni- 
cy fyczakowskicej ujęto  błakającego 
się wileczura, Jest on do odebrania w 
Wydziale śledczym (Kazimierzowska 
EE, Ty), 


szczena ((jamunzęza 
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trwalone na taśmie w sposób mi- 
strzowski. Sledząc te wspaniałe zdję= 
cia, zdajemy sobie sprawę, że aparat 
zdjęciowy przestał być mechanicznym 
i sztywnym instrumentem. Kierowany 
twórczem okiemt reżysera zmienia kąt 
i kierunek widzenia, przechyla się 
w dół, to w górę, wchłania i wykarzy- 
stuje przypadkowe światło ála celów 
uajtreściwszej fotografiki i rejestruje 
materje puszystego śniegu, grani gór- 
skiej, zrębów, złomów i strumyków, 
wiatru halnego, kozic i ich ruchów, por 
lowania i begów narciarskich — sto- 
wem, cały ten odrębny Świat tatrzań- 
ski zamyka w ramach pewneż zwartej 
konstrukcji plastycznej podług: naj- 
wznioślejszych prawd kompozycji ar- 
tystycznej. 

Fenomen A, Krzeptowskiego, jako 
twórcy pierwszego pejzażu w kinema- 
tografii polskiej, jest jasnem zaprzecze 
niem nieudolności rodzimej produkcji 
filmowej — jest ożywczem potwier= 
dzeniem tej niezłomnej woli twórczej 
i ukochania sztuki filmowej, która na- 
wet z przenośnego pudełka w plecaku 
tworzy czarujące narzędzie piękna i 
czystej sztuki, 

Pod kątem tych zdobyczy i pod ką- 
tem pozytywnego optymizmu jednost- 
ki, film „Biały ślad* wysuwa się na 
czołowe miejsce w dotychczasowej 
produkcii filmu polskiego. 


Maksymilian Fenerring. 


Do najpopularniejszych sportów zimowych rależy 
świecie ma miljony zwolenników, Niektórzy łyżwiarze 


Nr. z dnia 14 stycznia NE gg 


Ze sportu łyżwiarskie1q0. 


"pe 30 wii» 2a. 


, 


i 


E 


które 
dochodzą do 


łyżwiarstwo, na całym 


fantastycznej 


wprost sprawności. wykonywyjąc na lodzie niezwykłe ewolucje. Na zdjęciu naszem 
widzimy parę łyżwiarzy berlińskich w efektownej jeżdzie figurowej na lodzie. 


Nowy projekt poprawienia klimatu. 


„Dice Umschau“ podaje szczegóły 
nowego projektu rosyjskiego, lnającc= 
go na celu podwyższenie tempera:ury 
przeciętnej na Dalekim Wschodzie o 
kilka scopni. W morzu japońskiem 
istnieją dwa wielkie prądy  mytskie. 
Od potudnia plynie ciepiv prąd Ozu- 
szima prez drogę koreańską wzdłuż 
wybrzeży wysp Hondo, Jesso i Saha- 
ln, Z morza Ochockiego płynie nato- 
miast w kierunku po.udniowyni prąd 
zimny wzdłuż wybrzeża lądu stałego., 
Działanie tych dwu prądów wywołue 
ie silne różnice klimatyczne na wy- 
brzeżach morza  japouskiego. Wy- 
brzeżce wschodnie jest mianowicie 
o- wiele chepiesze, niż wybrzeże za- 
chodnic. Przecięma  tempera.ura To- 
czna w  Wiądywostoku wynosi 4,3 
siopn'e, Celem podwyższenia 
ratury wybrzeża rosyjskiego planowa 
na st budowa tamy od Sachatnu do 
lądu stałego, któraby zagrudziia prą- 


tempe- , 


dowi zimnemu z morza Ochockiego 
drogę na południe. „Umschau“ sądzi, 
że pian ten jest możliwym do prze- 
prowadzenia, gdyż zawka w naiwęż- 
szan swojem miejscu posiada zaled- 
wie sześć km. szerokości, 
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Nieszczęśliwy wypadek 
woźńicj mag.strackiego. 


Wczoraj koto miejskich łazienek sa 
nitarnych przy ui. Balcacwej 11, prze- 
wożono właśnie duży kocioł dezyn- 
fekcyjny. Nagle kocioł padi na ziemię 
i przygniótł nogę woźnicy Jana Wia- 
cka. Kocioł zaraz usunięta, kontuzjo- 
wanego zaś Wiącka odesłano na po- 
gotowie ratunkowe. 


Pod Lwowem grasują wilki. 


Tuż obok Lwowa zaszedł niepraw- 
dopodobny wręcz wypadek. Zabłąka- 
ne wskutek szalejących w Karpatach 
śnieżyc, pojawiły się w pobliżu: roga- 
tek Lwowa wilki, Wielkie ich stado 
uirzano wczoraj między Sokolnikami, 
Żubrza a Kozielnikami, Od stada odłą 
Czyłą sie wielka wilczyca i Pognała 
do Sokoinik, Tu wpadła na obejście 
Andrzeja Szaręgi i zagryzła dwa wiel 
kie psy podwórzowe. Zanim ja spło- 
szono. zdążyła pożreć część jednego 
z nich. 


Pizerażeni pojawieniem się wilków 


mieszkańcy Sokolnik zorganizowali 
wielką obławę. Na skraju zasadzki 
siedzieli wieśniacy: Kazimierz Re- 


cziich i Józef Majwer. Prosto na nich 
wypadła owa olbrzyma wilczyca. Je- 
den z nich strzelił i położył ia trupem. 
Reszty wilków nie zdołano wypło- 
szyć. Prawdopodobnie Zznaidują się 
one w lesie zubrzyckim. 

Dowiadujemy się. że widziano rów- 
nież wilki w okolicy Winnik. 


Ta'emn cza Śmierć kupca lwowskiego. 


W kamienicy przy ul. Kościuszki 1 
zmarł nagle mieszkający tam 55-letni 
kupiec, Mojżesz Aron  Seidenberg. 
Spadł on ze schodów i złamał podsta- 
we czaszki. Zaledwie mieszkańcy ka- 
mienicy zauważyli jego fatalny upa- 
dek, już rodzina zabrała go nieprzyto- 
mnego do mieszkania, gdzie wkrótce 
zmarł. nie odzyskawszy przytomno- 
ści. Wezwany !ekarz dzielnicowy 
stwierdził zgon. 


| 


Tymczasem wśród sąsiadów Seiden 
bergów krąży pogłoska, że zmarły ku 
piec popełnił samobójstwo. Był on 
wtedy ubrany w samą tylko bielizne i 
palto, wykluczoną więc jest rzecza, 
bv zamier”=' wyjść dokądś z mieszka 
nia, albo też skądś wracał. Cała spra- 
wa jego Śmierci osłonięta iest taje- 
mnicą. Policja wdrożyła w tej spra- 
wie śledztwo. 

ŻE mska 


Zwrot w śledztwie w sprawie morderstwa 
w Kłodnie. 


Śledztwo w sprawie zamordowania 
rodziny Fełdów w Kłodnie prowadzi 
wicęprokurator dr. Krywicki. Na jego 
polecenie uwolniono Iwana i Piotra 
Żółtanieckich z braku dowodów wi- 
ny. Natomiast główny aktor tej krwa 


wej tragedji Andrzej  Żółtaniecki- 
„Kardasz“ oraz Nikratowicz siedzą 
w. wiezieniit. 


Termin sądu doraźnego uzależniony 
jest od doręczenia władzom sądowym 
ekspertyzy badania krwi na narzę- 
dziach zbrodni i częściach ubrania. 
Przedmioty te wysłano obecnie przez 
specjalnego kurjera do Warszawy. do 
instytutu prof. Hirschfelda, gdzie z0- 
staną potownie zbadane, 

pzy zza 
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Sport. 


SOKÓŁ—KTH. 4:2. 


W Krynicy odbył się we wtorek mecz 
hokejowy o mistrzostwo okręgu krakow- 
skiego pomiedzy Sokołem a KTH. Zwycię- 
żył Sokół 4:2 (2:1, 0:0, 2:1). Gra ostra 
stała na niskim poziomię. Krakowska dru- 
żyna miała jednak wyraźną przewagę. Wy 
różnił się u niej Wołkowski. W KTH. naj- 
lepsi byli: Piechota i Michalski. Sędziował 
słabo p. Osiek. 


HOKEY W TRZYŃCU. 


Cieszyński Klub Hokejowy (z polskiego 
Cieszyna) pokonał w Trzyńcu w Czecho- 
ORA tamtejszy czeski klub 5:0 (2:0, 
1:0, 2:0). 


KANADYJCZYCY W SZWAJCARII. 


Bawiąca w Szwajcarii drużyna kanadyj- 
ska Edmonton Superiors rozegrała dwa 
mecze hokejowe, bijąc pierwszego dnia 
reprezentację Zurychu 2:0 (0:0, 1:0, 1:0), 
a drugiego dnia oficjalną  reprezentacię 
Szwajicarii 5;2 (2:0, 0:2, 3:0). 


SPRAWA NURMIEGO JESZCZE JEST 
AKTUALNA. 


Sprawa dyskwalifikacji Nurmi'ego uwa- 
żana powszechnie za załatwiona ostatecz= 
aie w sensie mieprzychylnym dla Finna, 
jäk się okazuje, jest joszcze aktualna. 

Fiński Zwiazek Lekkoatletyczny uvtych- 
czas nie zrezygnował ieszcze z prób „r't- 
towania”  Nurmiego. Ostatnio Związek 
Fiński przesłał Międzynarodowej Federa- 
cit Lekkoatletyczne: UAAF) nowy memo- 
rjał w sprawie Numiego. Związek Fiński 
Występuje ostro przeciwko bezprawiu i 
samowoli zarządu Federacji, domagając się 
neżwłocznczho  commęcia  dysswaliftkacił 
Nurmicgo, Związek Loukrośla, Że Wbrawa 
dzie kongres udziciił zarządowi prawa 
dyskwalifikacji poszczególnych zawod- 
kow, nawet lez zgody Związku krajowe= 
go, alc to prawo nie może obowiązywać 
wsic:z. Nie ulega zresztą żadnej watplia 
wości, że w chwili powzięcia decyzji o 
uvskwaliikacii Nurmicgo Federacja takich 
uprawnień nie posiadają, 


BUDOWA HANGARU 


Duia 10 stycziia  rozpoczęio budowę 
hangaru wraz z warsztatem i szatniami 
na szybowisku szkoły pilotów szvbowco- 
wych Aeroklubu Lwowskicgo w Czerwo- 
tym Kanieniu pod Lwowem. Budowa te. 
go hangaru jest ostatnim etapem prac Ac- 
rozlubu Lwow. nad uruchomieniem tej je- 
dynej isiniciącej podczas zimy szkały dla 
pilotów szybowcowych. Około 15 bm. z9- 
stanie uruchomiony pierwszy turnus ncz- 
niw pilotów, w ramach którego szkoleni 
będa cztoskowie  acroklubu lwowskiego 
uraz 19 osób z grupy kolejowej Aeroklubu 
Lwowskiego. Ze względu na nieustanny 
napływ zgłoszeń termin zapisów został 
przesuniety do dnia 20 bm. przyczem 
zgłoszenia przyjmuje sekretariat Klubu, 
Kalecza 20a. 


m 


AEROKLUBU, 
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Ulica $yxstuska 
pod wodą. 


Wczorajszej nocy o godz. 1 zaałar- 
imowano Pogotowie wodociągowe wie 
ścią o zalewie wodnym w dole ulicy 
Svkstuskiei Natychmiast na miejsce 
wysłano auto z robotnikami. Okazało 
się, że rzeczywiście ulica Sykstuska 
od nr. 4-go aż po róg ul. Szajnochy 
zalana była woda. która ponadto wdar 
ła się do wnętrza handlu delikate- 
sów Rottenberga i Bassa (Sykstuska 
13). Po dłuższem poszukiwaniu usta- 
lono, że przyczyną zalewu jest pę- 
knięcie rury wodociągowej naprzeciw 
ul. Szajnochy, Przystąpiono zataz do 
naprawy tej rury, równocześnie zaś 
wypompowano wodę z zalanego skle- 
pu. Zamokły tam towary. umieszczone 
w skrzyniach stojących na podłodze. 
Po kilkugodzinnej akcji zalew usu- 
nięto. 


Robotnik — szanłażysłą. 


Wczoraj policja aresztowała robot- 
n:ka Michała Gazde za pogróżki i szan 
taż. Gazda był w swoim czasie zajęty 
w Skłądzie opału Hoffmana przy ul. 
Sykstuskiej 51. Za nadużycia został 
stamtąd wydalony. Począł odtąd na- 
chodzić Hoffmana i żądać od niego 
jakichś pieniędzy i świadczeń, nie mo- 
gąc zaś tego uzyskać, groził, że spali 
skład a właściciela zabiie. Hoffman 
poskarżył się policji, która osadziła 
Gazda.wi więzieniu, 


Przez cuí 


izozie 


z dnia 14 stycznia 1933. 


Kiika uwag z powodu dyskusji nad budżetem M. S, Z. 


Mydarzenia na froncie polityki za- 
sraniczeej zmuszają kierowników na- 
a państwa do niezwykłej czuino- 

Dzieje minionego roku, a jeszcze 
uż zapowiedzi į horoskopy na 
rok, który dopiero się 1o0zpoczął — 
świadczą, źe mua odcinku polityki 
świata szykują się zmiany, bardzo ży= 
wo nas obchodzące. Genora'ny atak 
Niemicc na Traktat Wersalski kon- 
ttairue się coraz bardziej w hasle re 
wizi granic. Niemcy wyraźnie zmie» 
rzają do tego, aby im pozwolono u- 
zbroić całą młodzież. Cel jest jasny: 
jeśli mie drogą układów, to siłą chcą 
wymusi zmianę swych granic wscho- 
dnich. 

To jest pierwsze — jį glówne — 0» 
zitiwo, które skupia w sobie całą m- 
tensywnsŚć wysi ków naszego resor- 
tu polityki zagranicznej. Ale nie jest 
ono zaprawdę jedyne, Dawao minety 
czasy, kiedy dyplomata a ekonomista 
ta były dwie odrębne postaci, myślą- 
ce zuptinię różnemi kategoriami po- 
jęć i mające zgoła odmienne  zainte- 
resowania, Kryzys światowy sprawił, 
że sfera działania dyplomaty przesu- 
nęła się bardżo w dziedzinę spraw g0- 
spodarczyci, Dziś placówka dypiotna- 
tvczna zagranicą jest nietylko ośŚrod- 
kiem politycznym, ale również į stacją 
obserwacyjną gospodarczą, i to metyl- 
ko stacją obsertwacyjtią, ale również i 
działawczą, W okresie restrykcyj de- 
wizowych i barjer ce'nych. walki œ 
eksport, utrudni.ń handlowych, jakie 
sobie wzajem państwa czynią — poli- 
yka zagraniczna musi lwia część pra- 
poświęcać zagadnieniom gospodat- 
czym., Dlatego też śmiało można po- 
wiedzieć, że nasza dyplomacia w ©- 
utatnich latach znalazła się w obliczu 
zadań trudnych, wobec wzmożonej 
dzialalności obcej, spowodowanej kry- 
zysem. I można też powiedzieć: to, 
czy zwycięsko przetrzymamy czasy 
nrzesileniowe, jest nietylko zależne od 
wewnętrznej odporności naszego 9f- 
san'zmu państwowego, als w znaczne1 
mierze również i od tego, w jakim 
stopniu dopisze nasz aparat polityki 
zagranicznej i czy zdzierży ogromnynt 
trudnościom, jakie napotyka, 

Już choćby te względy domagają 
się, aby w tej dziedzinie stosować me- 
rody bardzo wytrawaych osądów, 4 
wstrzymywać się od wszystkiego, 00 
trąci płaską demagogją. Zbyt bowiem 
ważne rzeczy rozgrywają się na are- 
nie międzynarodowej i zbyt wiele ina. 
Polska na tej arenie do zaryzykowa= 
nia — aby przekora partyjna mogła 
zmącić obraz sytuacyinv i dowoli ha- 
sać na łęgach demagogii, iak to czyni, 


cy 


ilustrowany przewodnik 
po Warszawie. 


W miarę wzmagania się z toku na 
rok interesowania się prowincii stoli- 
cą, wyrażającego sie wc wciąż ror 
snącej liczbie zarówno wycieczek 
zbiorowych jak i poiedyńczych tury 
stów, przybywających do Warszawy, 
coraz dotkliwiej dawał się w ostat- 
nich latach odozuwać brąk praktycz 
nego i aktualnego przewodnika, w któ 
rym przyjszdni, obok części iniorma 
<«jnej, znalcźliby również i zwięzły 
opis na.ważniejszych zabytków, ob- 
itkrów architektonicznych, zbiorów 1 
'paych godnych widzenia osobliwości 
stolicy. Wydane swego czasu pize- 
wodniki badź to straciiy na akiualno 
ści, bądź też zostaly calkowicie wy- 
czerpane, 

Temu właśnie brakowi zaradzić ma 
częścowo  „łustrowany Przewodnik 
po \Warszawie“, który przy poparciu 

Aauistratu m. st, Warszawy ukazał 
się świeżo na półkach księgarskich. 

Starannie wydany pod względem 
zrułcznym zawiera on obok 43 stron 
tekstu, opracowanego przez p. Marię 
Czachównę, około 60 ilustracyj, two- 
rzących niejako album, które stamo- 
wić będze miłą pamiątkę dla każdego, 
uwiedającego stolicę. 


| 


gdy chodzi o sprawy wewnętrzno-poe 
lityczne. 

źe się iednak odl tego powstrzymać 
nie może, dowodzi choćby ostatnie po- 
siedzenie sejmowej komisji budżetowe: 
na którem rozpatrywano budżet Mi- 
nisterstwa Spraw Zagranicznych. Dwa 
filary opozycji, stojące zresztą na bie- 
ginowo sobie przeciwnych krańcach 
— mówca socjalistyczny i endecki — 
starały się ściągnąć dyskusie na 


ziom, na którym opozycja czuje się 
najlepiej f. i. plotkarstwa, personal- 
nych dąsów, wmałostkowych  kąśliwo- 


ści. Niestety ani na lewicy ani na pra- 
wicy nie było śladu tei mieodzownei 
obiektywności i chęci pogłębienia za- 
gadnień, jaka jest niezbędna, gdy przy- 
stępuje się do tak subtelnej materii, 
jak wentylowanie spraw zagraniczne! 
polityki. 

Ale przy tei sposobności wyszły na 


basima 


po~ | 


jaw te przywary. które od wieków 
pokutuią w mentalności naszych domo 
rosłych polityków, które już cechowa- 
ły społeczeństwo szlaciteckie wieków 
| przedrozbiorowychi — a  wytrzebione 
| być muszą w XX stuleciu, w nowo~ 
czeshym ustroju pafistwowym. Mamy 
| na myśli ów fatalny nafóg oglądania 
| każdej sprawy polskiei przez okulary 
, opa cudzej, 
| Weźmy konkretny przykład z onc- 
| gdaiszego posiedzenia komisji budżeto- 
| wej. Zostaje mianowany uowy. tmini- 
| ster. Oczywiście nię podoba się Opo- 
| zyci. To zupełnie zrozumiałe 1 o to 
| nie mamy ani do p. Czapińskiego Z 
| PPS. ani do p. Zielińskiego z endecji 
| pretensi. Ale temu ministrowi opozy= 
t cia ma głównie to do zarzucenią, że 
nie podoba sie ón paryskiemu „Popu 
| laire“ lub berlińskiej „Boersen Zig“... 
! Dlaczego polski minister ma się podo- 


Posiedzenie 
Pełnej Racy Powiatowej BBWR w Roha:ynie. 


_ W dniu 9 stycznia b, r. odbylo się w Ro- 
hatynie posiedzenie pelne; Rady Powiato- 
wej B. B. W. R. przy współudziale posłów: 
Wojtowicza i Łimbergera, starosty powia- 
towago dr. Gustawa  Jancckiego i człon. 
ków Rady. Posiedzenie otworzył o godzi. 
nie 1l-tej prezes Rady Powiatowej BBWR. 
Dzieduszko w obecności 80 członków. 

Po zagaieniu i powitaniu gości wygłosił 
wiceprezes Rady (irodzkiei Józef Orłowicz 
Śświetuie opracowany referati o sytuacji 
polityczno - gospodarczej Państwa, który 
zgromadzeni przyjęli hucznemi oklaskami. 

Zkolei prezes p. Karol Dzieduszko zdał 
sprawozdanie z działalności Rady Powis- 
towei B. B. W. R. w zastępstwie nieobec- 
nego sekretarza p. Andrzeja Grochala, po. 
czem prezesi Kół miejskich i wiejskich zda- 
wali sprawozdanie z działalności Kół i z 
sytuacii w terenie. 

Po dyskusii w której przemawiali pp. 
Zajączkowski, Orlowski, Rumge, Stępień, 
Czerueski, Kościowko i inni zabrali głos 


Obserwałorjum 


i posłowie: Linberger i Wołowicz i mówili 
ye” zagadnieniach gospodarczych i politycz- 
nych. dotyczacych ziem południown-wschn 
p dich, Ze skupiona uwagą. wysłuchali 
i brani przemówień obu posłów, 
s iac ich rzęsisiemi oklaskami. 

, Wkońcu przemówienią 

towego dr. Jansckiego. prezes Dzieduszka 
zamknął posiedzenie okrzykiem na cześć 
Rzeczypośnolitej Prezydenta Ignacego Mo. 
ściekiego, Marszalka Pilsudskiego i preze- 
sa Bezpartymego Bloku Współpracy z RZ? 
dem Walerego Sławka, a zebrani z entu. 
ziazmem powtórzyli. Sekrełarzował p. Fer. 
dynand Sledziński. Teza samego dnis po- 
południu odbylo się posiedzenie Radv 
Girodzkiei w Rohatynię na którem prze 
wodaniczył prezes Franciszek Kaściowko, 
W mposiedzenin wzięło udzial okalo 160 
członków i sympatyków. Po referacie m. 
wiceprezesa Józefa Orlowicza przemawia. 
li na aktualne tematy posłowie Limberzer 
i Wojtowicz. 


Zes 
wagradza- 


starosty powia. 


astronomiczne 


z przed 17.000 lat? 


W odległości 70 ktm od stolicy Bo- 
liwii La Paz, znajdują sie ciekawe rui- 
uy zwane w ięzyku tubylców Kalasa- 
saya czyli „prosto stojące kamienie", 
składające się z kilku tuzinów mono- 
litycznych słupów i schodów opatrzo- 
mych reliefem. Całość budowli miała 
130 m długości i 120 m szerokości i 
tworzyła prostokąt o bokach skiero- 
wanych przybliżenie ku czterom stro- 
nom Świata. Kąlasasaya uważano już 
oddawna za miejsce kultu i obserwa- 
cyj słońca, opierając się na pozosta- 
łych wśród krajowców  resztkach 
wspomnień kultury Inkasów. Ze stro- 
ny archeologów próbowano już ustalić 
wiek owych ruin, iednak podawane 
przez nich liczby lat różnią się tak 
bardzo, że nie można na nich wcale 
polegać. Obecnie poczyniono ciekawą 
próbę w tym kierunku, podchodząc 


I do określenia wieku tych ruin od stro- 


ny badań astronomicznych. Interesu- 
jaca pracę na ten temat ogłosił dr. 
Rolf Müller, opierając się na dawniej- 
szych pracach i pomiarach prof. Po- 
znańskiego z La Par. 


Z położenia i wymiarów budowli 
wynika, że służyła ona do obserwa- 
cyj słonecznych. Dla obserwatora sto 
iącego przy Sciąnie zachodniej, tworzą 
kierunki, pod któremi widzi południo- 
wo - wschodni i północno - wschodni 
róg budowli; kąt 49°22" co w przybli- 
żeniu zgadza się z amplitudą azymu- 
tów wschodu słońca w zimie i w le- 
cie. Wielkość tego kata zależy od 
dwu wielkości: od wysokości bieguna 
nieba i od nachylenia ekliptyki. Im 
większe jest nachylenie ekliptyki tem 


większy wspomniany kąt i naodwrót. 
| Myśl obliczenia wieku ruin Kalasasayą 

opiera się właśnie na tym fakcie 
| Z pomiaru różnicy wspomnianego kąta 

i amplitudy azymutów dzisiejszej m9- 

żna już ustalić w przybliżeniu czas 

powstania tej budowli. Oczywiście 

wobec tego, że nie znamy dokładnie 
amplitudy i okresu wahań nachylenia 
ekliptyki, nie potrąfimy czasu tego 
oznaczyć zupełnie ściśle. 

Z wielkości wspomnianego kąta wy- 
nika ówczesne nachylenie ekliptyki o 
13 minut mnieisze niż dzis, z czego 
wynika, że czas powstania Kalasasaya 
wynosi najwyżej 6.000 fat przed naro- 
dzeniem Chrystusa, przyczem bardziej 
! prawdopodobną iest data wcześniej» 
' sza, bo jeśli oprzemy się na wzorze 

podanym przez konferencię astronc- 

imiczną z roku 1911. otrzymujemy na- 
wet 15.000 lat przed Chr. Tę druga 
dalę popieraią obliczenia oparte na 
smianie nachylenia toru księżyca 
względem płaszczyzny ekliptyki. Przy 
jąwszy tę ostatnia dalę jako bardziej 
| prawdopodobna, otęzymujenyy wynik 
| zaciekawiający. z któregoby wynika- 
lo. że kultura Inkasów pozostawiła po 
sobie pomniki bez porównania. starsze, 
ud najstarszych pomników kultury 
znajdywanych na obszarze Starego 
Świata. W każdym razie kultura Inka- 
sów musiała być bardzo wysoką, a 
ich wiadomości astronomiczne bardzo 
uokładne i oparte na długich obserwa- 
ciach -— co rozszerza wydattuie okres 
ich kultury poza te 17.000 lat, iakic 
przypisuje się tuinam Kalasasaya. 
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c | bać p. Blumowj z II Internacionału lub 
R | polonożerczemu pismu niemieckiego na 
% «|; cjonalizmu? Właśnie żle byloby, gdy- 


by się w tych sferach podobal.. Ale 
dla p. Czapińskiego i p. Zielińskiego 
— którzy są mieodrodnymi spadkobier 
cami z ław szlacheckiej magji liczenia 
się z „cudzozieniczyzną' ~ kwalifika- 
cia polskiego męża stanu mierzy się 
nadal oddźwiękami z zewnątrz... 

I tu musimy sobie raz na zawsze 
jasno powiedzieć: G0-milionowe pań- 
stwo prowadzi politykę według wia 
snego uznania, dobiera wykonawców 
tei polityki według od mikogo niezależ 
nei oceny. Słusznie też wicemarsza- 
tek Połakiewicz, stwierdził na tem 
posiedzeniu: .,.Czy mamy nawracać 
taz jeszcze do tego momentu, kiedy 
obce potencie przeprowadzały nomi- 
nacje ministrów?" I z wielką słuszn 
ścią podkreślił: .,Opinia polskiej opo- 
zyci w sprawie tego czy owego 
członka rządu będzie dlą mnie zawsze 
bardziej iniarodajną od opini iakisi- 
badź prasy zagranicznej . Była to za 
prawdę dobra nauczka dla wszyst- 
kich, pragnacych abyśmy w kraju kie 
rowali sję wedle dyktam cudzoziem- 
skiego — i to przeważnie pochodza- 
cego od nieżyczliwych nam ludzi. 


Ale nietylko to padanie plackiem 
przed cudzoziemczyztią, ta zawstydza- 
iaca, zależność myślowa naszej pozy- 
aji od obcych sugestyj — ujawniłą S:€ 
w przemówieniach obu przedstaw 'cie- 
li opozycji, gdy omawiano budżet n3- 
szego Ministerstwa Spraw Zagraicz- 
wych, Wyszło na jaw również, z laka 
pochopnaścia przyimuie się za dobra 
motete lada plorkę. Wykszał to pose. 
Miedziński. gdy sprowadził do wła- 
ściwej miary plotkę. powtórzaną przez 
endeckiego posła o „wizytach berliń- 
skich“ min. Becka j wicemin. Szem- 
beka. Poprostu: nowy padsekiett7 
stanu wyiechał do szeregu stolic (Pa- 
ryża, Londynu. Brukseli, Berlina 
abw się przedstawić. a min. Beck w 
przejężdzie do Genewy bawił „edu. 
zodzihę na... dworcu kolejowym ber- 
lńskim. I z tego zrobiono „wizyte 
berliiską”, chyba poto, by w nasz 
opinie publiczna, rzucić iakieś niedo- 
mówienia, jakieś podejrziiwości.. H. 
ho! Wizyta w.. Berlinie! Czy aby co“ 
się nie Święci? 

laki żer plotkarski dla bezkrytycz- 
nej gawiedzi iest może pikanteria ga- 
zeciarską.— ale oglądany z punkti 
widzenia naszych interesów. państwo- 
wych wst wręcz szkodliwy, A iu? 
zupełnie jest niedopuszczalny. ieżeń 
stanowi przedmiot roztrząsań w sal. 
w które: zbierają sje nie kumoszki : 
nie kawiarniani opowiadaczę mid, 
posłowie na obrady nad budżetem 


| Państwa... 


Był wreszcie w tej dyskusji, które 


t Gstattla toczyła się nad budżetem na- 


szego Ministersiwa3 Spraw Zagramicz- 
nych. moment. który należy przy- 
gwożdzić. Chodziło w: oszczerczą kam- 
panie antypolską, która obeowie po 
świecie piynie dwoma łożyskami: ict- 
dno pochodzi od niemieckiego nacio- 
nalizimu, drugie — niestety — gd Il-z9 
Internacionalu, 

Na to właśnie ostatnie tożysko, któ- 
rem przepływa przeciwpolską propa- 
ganda, wskazał pos. Miedziński. Wskz 
zał na fakt, że właśnie roszczenia niš- 
imieckie znajdują poparcie n Biumów. 
Vanderweldów, Adlerów, I zaapelowa: 
do naszej opozycji lewicowsi, aby za: 
niechała dotychczasowej metody szk3 
lowania Polski, podsuwania Biunow 
i tow. argumentów przeciw Polsce — 
a poczęła szerzyć przekonanie o slu- 
sziości praw Polski wobec zakusów 
niemieckich. „Gdy swego czasi — mi- 
wil poseł Miedziński — agitowan: 
mnie do PPS, cytowana m; Marksa i 
Lassalle'a iako tych, którzy połępiaja 
rozbiory Polski; teraz demokraci 
świata uważa, że Niemcy imają prawo 
do tema stanu posiadania, który im aie- 
zdyś dały zabory. Panowie bylibyście 
do tego powołani, żeby w tych sfe- 
rach przywrócić słuszmy sąd o pra- 
wach polskich do Pomonza*, 

Czy jednak apel ten dotrze do imóz- 
gów naszych opozycjonistów, spęta- 
nych jedną tylko myślą: powrotu do 
utraconego raju władzy — choćby to 
odbywałc się kosztem majżywotniej- 
szzch interesów Pota? M. 
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Pomóc dla budownictwa 


sK..Z. SUS. 


mieszkaniowego. 


W dnia 10 bm, odbyło się pod prze- 
Wodrictwem premiera Prvstora posie- 
dzeniu Komitetu Ekonomicznego. Mini- 
strów, ua kiórcm wysłuchane spra- 
Wozdania z prac komisji, powołane, dla 
Uprącowaz:a planu akcii popierania. bu 
downietwa nieszkaniowego na . 1938. 
ĉe sprawozdania złożonego przez pre 
zęsą Banku (iospodarstwa Krajowego 
Wynika, żę mimo panujące} depresii 
ścspodarczej budown'etwo mieszkaniu 
We w r, ub, byna mniej mic zaniarło. 
Swiądczy o term wzrost  zatrudn enia-. 
W budowniciwie + zwiększenie prze- 
wozów materiałów budowlanych. Czyn 
mikiem ożywienia była nie ilość t.us 
chomionych rubl.cznych kredytów bu- 
dowla: ych, alo przedewszystkiem spa- 
dek kosztów budowy. powodujący są- 
Mmorzu.ty rozwój drobnego budywni- 
iwa. 

Ponadto, jak wykazały doświudcze- 
hig przeszłorocznei próbnei akcj, popie 
Tania drobnego budowaiciwa, ta -0= 
Siatnia forme ruchu budowlanega W 


stopniu wyższym. niż jakiekolwiek. iti- | 
ne, mobilizuje do pracy «w  budowni- , 


Po czarnych i brunatnych koszuiach — 
| 
| 


ctwie kapitaly prywatne. 


Z tych względów też Komitet Ekó-, 


nomiczny Ministrów uznał za niczbę- 
dne — mimo trudnych warunków .20- 
śpodarczych — uruchomienie w roku 
bieżącym na cele pomocy d'a budowm! 
ctwa w r. 1935 kwoty conajmniej 20 


milionów złotych. Z kwoty tei udzisla- | 


ne będą kredyty w wysokości nieprze- 
kraczawcej 50 proc, kosziów. budowy 1. 
a, 4000 aa ieden domek, Jedynie 
Warszawie, ze względu na wyższe ko 


szty budowy į z uwagi na konieczność 


wprowadzsnią kosztownych instalacyj 
suma kredytów w wyjątkowych wy- 
Badkach będzie mogla być, podwyższo-. 
na dy 5.000 zl. na jeden domek, Pierw- 
szeństwo w uzyskaniu kredytu żoSta- 
la przyznane tym budujacym, 
w stosunku do kosztów budowy będa 
DGirzebowali nażmniejszego kredvtu. 

Z pubi:cznei pomocy. kredytowej ko~- 
Vzysiać beda. w zasadzie równor zędnie 
budynki anurowaec i drewn ans. .. W. 
tych jednak miejscowościach, w kió- 
tych koszt budowy domów murowa- 
Uych budzie wybitnie 
koszt budowy domów drewnianych. w, 
Dierwszym rzędzie pomoc» udzielana 
Lędzie hudowajciuzi drewn alert. 

W dalszym ciagu Komitet Ekonomi- 
tząy Ministrów postanowił : spowodo- 
Wwuć upruszożćnie postepowańia  prZY, 
zułwierdzeni. panów budowlanych .0-, 
uz w ccia obniżenia kosztów budowy 
przeprowadzić redukcię szeregu opłat 
taństwowych i sarzorządowycih. tsz- 
Czanych przez budującego. M. in. po- 
stanowiono obniżyć o połowę dodatek 
adim 'nistracy my, pobierany przez: Bank 
Gospodarstwa Krajowego od budowia- 
tych pożyczek gotówkowych amorty- 
zacyinych. 


"= —— z a 


CZERNY ANC OO OR 


Lwyżka toigkiei 7 proc. 
Pozyczki stabibizacyjnej 
w Lontynie. 


Polska 7 proc. Pożyczka Stabiłiza- 
Eyin deznaje od kilku dni poprawy 
'ursu na gictdzie londyński, -Przez 
Uiuższy czas kurs pożyczki utrzymy* 
Wał stę na poziomie 79, wczoraj. pod: 
niósł się o pół punktu, a w dniu dzi- 
Mejszymi wynosił już 82. 


—— 


. pam. 
i | p = jose cj E b 
| Kres temu stanowi pałożyłv badanie 


ludzoz.emty na un wersy- 
teteta w Angi. 


Na uniwersytecie londyński studiw 
© agółem 2387 studentów cudzuziem- 
sów, pochodzących z 61 krajów. Na 
Utiwersy:ceic w Oksiordzie  stidinie 
2 cudzazieniów, w Cambridge 477. 
w Edynburgu 475. Największy Końty 
Rint cudzoziemców w Londynie do- 
słarczyjy Indie, gdyż 728 sludle.nówz 
2 południowe: Afıyki studiuje 242 stu 


dentów, 
omni 


A | 


którzy | 


przekraczał `“ 


W celu ułatwienia ludności nabycia 
; działek pod budowę Komitet Ekonomi- 
| czny Ministrów ustalił warunki sprze- 
i daży parcelowanych przez Bank Go- 
į Spodarstwa Krajowego państwowych 
terenów pod drobne budownictwo w 
Warszawie. Krakowie, Poznaniu, To- 
runiu, Białymstoku, Brześciu nad Bu- 
ziem, Katowicach, Bydgoszczy, Dą. 
browie Górn, Wilnie į Częstochowie. 
W miastach tyci przeznaczono? do 
Sprzedaży w ciągu rb. kilka tysięcy, 
działek, na warunkach nader' dogod- 
nych, W szczególności znaczne ulgj u- 
zyskać moga nabywcy, przysiępu:ący 
ieszcze w ciągu rb, do budowy. 
Największy nacisk położony został 
na skierowanie pomocy dla budowni- 
ctwa przedewszystkiem ma 
ctwo  naiskrommiejsze, zaspakąjająace 
| potrzeby znajdująceko się. dzisią, w 
tak złych waruhkach mieszkaniowych 
robotnika i pracownika. 
(,7—— 


budowni- | 


Zabytki zaiopione w Radanie. 


| 

Micszkańcy miasta Arles we Fran- 
cii rozpoczęli akcię w celu wydoży» 
cia cennych zabytków sztuki, spoczy- 
wających od 368 lat na dnie Rodafu. 
Hisiorja ich, zapisana w kron.kach kla 
sztorny:ch, jest bardzo ciekawa: 

Król Karol: IX, zachwycony izeźba 
imi kamiennemi w. kościele Notre Da 
ine Major i xościele św. Honoriusza, 
a oburzony m.edbalstwem mieszkań- 
ców miastą, którzy nie umieli otoczyć 
tych zabytków odpowiednią opieką, 
kazał wywieźć je w r. 1564 z Arlos 
na dwóch siatkach do Paryża, 

Poniędzy  uwiezionemi skarbami 
znajdowało się ośm purfirowych ko- 
iunn, zarekwrowanych w kościele 

' Notre Dame Maior, kilka sarkofagów 
| rzymskich z marmuru i płaskurzeźky, 
, kóre zdjęto z prezbiterium w koście- 
le św. Honorjusr a. 

Pos.ępck króla wywołał w Aries 
wielkie oburzenie, Mieszkańcy staro- 
| Żytnego miasta srodze się obraziłi na 
( króla i matkę ego Katarzynę Medy- 

cejską, za rozporządzanie dobra- 

dm; nałeżącemi do miasta. Opowiada 


wa Lurza i obydwa siatki 


.go podcząs 


o tem antykwarjusz i pisarz Peilhe 
w roku 1723, 

W chwili. gdy statki wvpłvnęty na 
Środek Rodanu. zerwała się straszli= 
ZADANONYA 
Jeden ż uich zatonał w pobliżu przy- 
Stani, niedaleko mostu Lubulatre, 

Mieszkańcy Arles byli nicpocieszeni. 
Podczas dłuyozrwalego sporu "silos 
wano im wytłumaczyć, że kró, dzia- 
ła? dla ich dobra. gdyż chciał za wie- 
kować się skarbani, które ickkomyśl- 
au arlezjanie zaniedbywali. 

Obecnie potomkowie mi:szczan Z 
Arles zawiązali komitet. którv wysłał 
delegację ao m.isterstwa oświaty W 
Paryżu. z petycią o wydobycie skar- 
bu z rzecznej toni. Po dlugich per- 
traktaciach ministerstwo oświaty przy 
słało odpowiedź przychylną, Nuri 
wie, którzy ho wydosyciu zatopione- 
wojny okrętu „Egypic" 
pozostawali bez pracy — dostać mo- 


„gą na zimę korzystną posadę na dnie 


Rodanu. Jednakże wydobycie kamien 
nych ciężarów z dna rzeki pie będzie 
zapewne rzeczą łatwą. 


koszule niebieskie. 


W Portugali powstala iowa organi- 
| zacja polityczua o wyraźnem obliczu 
| faszystowsk:'em. Zarząd nowej partt 
| rezyduje w Lizbonie. Przybrała ona na 
| żwc parti „narodowo-syrdykalistyez- 
j nej”. : 

b  Założycieł i przywódca, doktór Ró- 
| lað Preto. oświadczył, iż nowa parlia 
| bgdzie organizacją polityczna Wzoth- 
laea sę na hasłach iaszystowskich i 
Hitlerowskich, a w swei polityce eko- 
tontrcznej trzymać się będzie zasad i. 
wytycznych hitleryzmu i faszyzmu 
włoskiego. 

Ponieważ powstan'e nowei partii wy 
wyłało.w Portugalii iiczne komentarze 
i żywe poruszenie oVinii, przeto dr, 
Preto zaprosił do siebie orzedstawicie- 
Ji prasy portugalskiej i złożył jm nastę 
pujace oświadczenie: 

„Ruch  narodowo-syndykalistyczny, 
który przybrał teraz realną forme par- 
tii politycznej, datuje się w Poriugalji 
nie od dzisiaj. Istnieje on de facto. od 
kilkunastu lat. a w ostatnich czasach 
wzrasentł się i urósł tak bardzo. iż ie- 


ara nawo ECM 


Zim 


Do niedawna panował zwyczaj pod- 
dawania się leczeniu zdrojowemnu. a 
więc piciu, wód lub kapielom, względnie 
«bu razem. wyłącznie,w. okresie tak 


zwanego „sezonu kąpielowego”. : czyli: 


mniej więcej w czasie od poczatku czer 

wca do końca wrzesnia., Wvobrażano 
| sobie bowiem, że właściwości wód le- 
czniczych czerpanych ze źródeł wio- 
sna i latem sa inne niż w, pozostałych 
| porach rcku. Budzaca. sie na wiosne do 
nowego życia natura miała obdarzać 
wody m'neralne iakąś niezwykłą, nie- 
zbadana moca. 


lekarzy. stwierdzaiace hezradstawność 
wiary ,w większą moc leczniczą wód 
mineralnych czerrunych na wiosne. 
| Przyszłe więc do rówńnuprawnien'a 
pod tym względem i ihnych vór roku. 
a przedewszystkiem zimy, Obserwacje 
kliniczne wykazały dalci, że leczenie 
zdrofowe pewnych S©' vw urz 
zimowej daie łens": rezulaiy nż w 
innych norach reku. Do grupy tei naks- 
Żą: otyłość ze skazą moczanowa, nie- 
l źvty dróg odfechawyci, dvchawica 
oskrzelewa. dalej cherchv przewodu 
| pokarmowego, zwłaszcza te. w kló- 


, goprzywódcy uznali już za właściwei 
| możliwe stworzyć organizację polity- 
| ezna. w ramach której będa mogły się 
| skrysializować i zrealizować jego ha- 
F da i tendencje. 
| Zwolennicy tego rechu rekrutują się 
| „ bośród wszystkich warstw i sier siw 
łeczeństwa: uależa doń studenci. robo- 
nicy, urzędnicy. -kupcy. literaci, Cerem 
uaszei dari iest” stworzenie nowego 
ustroju bacdziej przepojonego sprawie 
;, dliwością społeczną i skuteczniciszego 
w działaniu od: demokracji i ici rzą- 
| dów. Dążymy do stworzenia systemu. 
któryby sharnionizował prawa i obo- 
wiązki różnycii Klas sHołecznych. W 
naszym systemie praca, kapitał i tech- 
rika, pozostajace pod kontrola rządu. 
uiałyby za zadanie osiągnąć maximum 
wydajności i uregulować ekonomikę 
srołeczną*. 

Dr. Rołao Preto, przybrany w nie- 
„bieską koszulę. strój faszystów portu- 
zalskich, nosi na lewem ramieniu czer 
| wona przepdskę, na tle której odrzyna 
się jaskrawo biały krzyż. Jęst to czło- 


owa kuracja zdrojowa 
jest równie skuteczna jak w ciągu laia. 
| 
| 


, rych wysuwa się na plan pierwszy pe- 
wne zahamowanie aparatu ruchowego 
żołądka czy jelit itd. 

Czynnikiem predysponującvm zimę. 
jaro czas leczenia zdrojowego tych 
schorzeń są właściwości podniecające 

' klimatu zimowego, które zmuszaija or- 

*" zanizm leczonego chorego do: wzmoże- 
nia czynności fizjologicznych, co w 
wymienionych schorzeniach jest rze- 
czą b'erwszorzędnej wagi. W dychawi 
cy oskrzelowej gra role mniejsza ilość 
zorzu w powietrzu zimowem. 

Postem znamy choroby. w których 

„metoda edwlekania leczenia według lu- 
dowczo przysłowia .bvle do wiosny“, 

(grozi smutnemi następstwami. Np. re- 
umatvzm stawowy leczony zdrążowo w 


późnem. stadinm daje bardzo małe. wi-. 


deki wyleczenia. podczas gdy wczesne 
| r6eznoczęc'e zabiegów przedstawia się 
znacznie korzystniej dla choro*o. Da- 
«niej przeszkodą w odnowiednio wcze 
x" u (zzpoczęciu leczenia zdrojowego 
l byta zins, Dzisiaj ne. Szereg bowiem 
zdroiowisk p: kich otwiera swoje za- 
kady i w zimie, Wraz ze znanemi iak 
'|rynca, Sz.zawnica, Cizchocinek iest 
ich oh7=*» rrzeszło dziesięć. A.K 


. 
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Parta faszystowska w Portugalii. 


wiek w pełni sił. względnie młody, cie” 
ozący się dużym wpływem w sferach 
inteligencji portugalskiej i dobra opinia. 

Zarząd nowej partji z drem Preto na 
zele stwiefdza. iż. jeśli chodzi © sto- 
euuek do obecnego rządu, będzie on 
topierał rządy dykiatorskie sen. Car- 
urny i Salazara. gdyż tylko rzad sil- 
ty i korzystatecy z autorvtem w kra- 
iù może skutecznie działać w waru- 
kach społecznych i ekonomicznych, ia 
kie charakteryzują spółczesna Portu- 


"Li. 


Dość prymitywne: warunk; gospodaf 
«ze Portugalii i specyficzne formy ży- 
cia politveznego, jakie cechuia ten Krai 
od chwili upadku monarchii. sprzyjaja 
powstawanie w republice portugalskici 
rozmaitych  formacyj politycznych. 
których właściwym każdorazowym 
cclem jest opanowanie władzy. Na tem 
tle rozgrywały się pronunciamentos 
wojskowe Przeważnie. które obdarza- 
lv krai ten rozmaitemi rządami o cha- 
rakterze mniej lub więcej dyktator- 
skim, Dyktatura takiego lub innego ge- 
nerala trwa'a krócej lub dłużej, zależ- 
nie od poparcia, jakie miał w sferach i 
grupach, które dopomagały mu do osig- 
snięcia władzy. 

„Partija faszystowska. która powstała 
»bccn'e, nie mnże mieć, pomimo zano- 


„wiedzi. tego samego programu. co hitle 


rowcy lub faszyści włoscy, gdyż te- 
ren, na którym działaja jest zupełnie 
inny. W jakim nrzeto stonniu sprawdzą 
się przepowiedn'e dra Preto. zawyro- 
kuie ną'bliższa przyszłość i... dobry hu 


mor dyktatora. E R. 
ma yaaan 


Nowe po.a d'amentcwe 
w [ra1svaa.u. 


W Transvaalu odkryto nowe polo 
diamentowe zaimuiące 3,3 km. długo 
ści, 150 «ut. szerokuści. W 100 wagc- 
unikach szutru znajduje się przeciętnie 
od 100 do 470 karatów brylantów, Są 
ło zatem najbogatsze złoża  diamen- 


tów znane w  śŚwiccie, Niewiadomo 
tylko, co robić z tem bogactwem, 
gdyż rynek nie może dzisia: wch:0- 


nać aowych:partji, ceny spadły. a ba 
pyt zmalał. Prawdopodobnie eksplo- 
atacja nowoodkrytych zioży dianien- 
towych będzie zawieszoną aż do po” 
prawy Sytuacji na rynku djamenciate 


skim. 
mam y 
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Program radjowy. 


Piątek, 13 stycznia. 


Lwów. (381). Codzienny Przegląd Prasy 
Polskiej. 1150: Kom. Meteor. Gł. Wojsk. 
St. Meteorolog. 11/58: Sygnał czasu 
z Obserwatorium Astronomicznego w 
Warszawie. hejnał g wieży Marjackiej 
w Krakowie. 1205: Odczytanie programu 
aa dzień bieżący. 12'10: Muzyka z płyt 


gramofonowych, 1320: Urz. Komunikat 
Państw. Instyt.  Meteorolg.  13'25—15'10: 
Przerwa, 1510: Kom. Państw.  Instyt, 
Eksportowego. 1515: Komunikat gospo. 


darczy. 1525: Lwowski Kącik L. O. P. P. 
1535: Lekcja języka angielskiego „Lingua. 
phone“, 15'50: Muzyka z płyt i „Silva Re- 
rum“. 16'10: „Załosna historja o pajacy= 
ku“ w/g Z. Rabskiej w oprac. cioci Ady. 
1625: Muzyka z plyt. 16/40: „John Locke 
— ojciec liberalizmu" (z cyklu wybitni fi- 
łozotowie współcześni) — wygł. dr. Ka- 
zmierz Aidukiewicz. 17: Trans. z Warsza” 
wy. Koncert w wyk. Reprczentacyjnej Or- 
kiestry Policii Państw. pod dyr. Aleksan. 
dra: Sielskiego. 1755: Odczytanie progra- 
mu na dzień następny. 18: Koncert soli- 
stów. Wykonawcy: Marja Kisielewska 
tsopr.), l.eszek Reychan (baryton) i Ta- 
deusz Seredyński (akomp.). 18/40: Meye 
ka z płyt. 1550: „Człowiek i maszyna“ 
felieton dr. Jama  Zbindena, odczyta dr. 
Leopold Pobóg Kielanowski, 19'10: Rozmai- 
tości i muzyke z płyt. 19/30: Felieton p.t.: 
„Powodzenie w interesach. wygi. p. Kazi- 
mierz Jabłowski. 19:45: Prasowy Dziennik 
Radjewy. 20: Trans. z Warszawy. Poga- 
danka muzycziia, 2015: Trans. z Warsza. 
wy 2 Filkarnmojii Warszawskiej. Recital 
fortepianowy Artura Rubinsteina. 20/55: 
Przerwa. 21: Trans. z Mediolanu koncer= 
tu europ. W przerwie trans. z Warszawy? 
Felieton literacki dr. Leona Pomirowskie. 
go: „Szlakiem powieści polskiej", 2315: 
Wiadomości sportowe. 2320: Dodatek do 
Pras. Dziennika Radj. 2325-2330: Urz. 
Kom. Państw. Instyt. Meteorolog. 


Sobota, 14 stycznia. 

Lwów. (381). Godz. 945: Trans. nabo» 
żeństwa z cerkwi Wołoskiej we Lwowie. 
1140: Codz. przeglad prasy polskiej. 11'3U: 
Kom. Meteor. Gi. Woisk. St. Meteor. dla 
komunikacji lotniczej. 11/58: Sygnał czasu 
z Obserwatorium Astronomicz. w Warsza- 
wie, heinał z wieży Matjackiej w Krako- 
wie. 12'05: Odczytanie programu na dzień 
bieżący. 1210: Koncert z płyt gramof, 
1320: Urz. kom. Państw. lustyr. Meteor. 
1325—1510: Przerwa, 1510: Komuajkat 
Państw. Instyt. Eksportowego. 1515: 
inunikat gospodarczy. 15/25: Trans, z Wata 
szawy. Wiadomości sportowe i strzeleckie, 


z ZZ ŻON | W. 
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Kuchnia dla bezrobotnych. 


Jarostaw (PAT) Zorganizowana zini- 
zjatywy starosty bowiatowego p. Wa 
sa Henryk i zarzadu miasta kuchnia 
dla bezrobotnych wydaje obecnie 340 
obiadów. Przygotowaniem i rozda- 
wnictwem posiłków zajmuje się inten- 
dantura wojskowa 39 pp. pod nadzo- 
rem kwatermistrza mira Klimczyka w 
zabudowaniach klasztornych OO. Sar 
lezjanów. 


Ogloszenia urzędowe. 


LICYTACJE. 


Edykt licytacyiny 2169/31. Km. 44/33. 
Stron zobowiązana: Jakób Sauer, kupiec 
w Chyrowie. Na wniosek firmy „Szyter. 
pol - Cement“ w Warszawie przez adw. 
Dra M. Schellera w Krakowie, odbędzie 
się dnia 14 lutego 1933, ogodz. 11 przedpoł. 
w biurze Nr. 8, il. p.. na zasadzie zatwier- 
dzonych warunków, licytacja realności: 
Księga gruntowa gminy Chyrów. Whi, 614. 
Oznaczenie realności: parcela budowlana 
wraz z budynkami, Wartość szacunkowa: 
5900 zł. Nainiższa oferta: 2.500 zł, . 


Sąd Grodzki 


Stary Sambor, dnia 15 grudnia 1932, 130 


4 XXIV 5924/29. Łdykt licytacyjniy oraz 
wezwanie do zgłoszenia wierzytelności. 
Na wiosek Galicyiskiej Kasy Oszczędna 
świ we Lwowie strony egzekwuiącei od- 
będzie się dnia 17 lutego 1933, o godz. 9 
przedpoł, w biurze Nr. XXIV. na zasadzie 
zatwierdzonych warunków licytacja nastę- 
nujacych realności: Księga gruntowa Íi, 
cy gm. m. Lwowa. Whl. 695, Ozna 
czenie realności; Kamienica dwupiętrowa, 
z suferemdmi j mieszkaniem  strychowem. 


narożna: przy zbiegu ulic Krasieckich i Nie- 
E Nr, 


ul. * Krasickich 6. 
wraz z przynależ. 
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orientacyjny 
> szacunkowa 
zł, Najniższa oferta 141.618 zł. 


Ko- 


| 


"z podpisami Franciszek Gradalski i 


odpowiedzi udzieli z ramienia 
Wojsk. lastyt. Naukowo - Wydawniczego 
redaktor J, I. Targ, 1535: Trans, z War- 
szawy. Słuchowisko dla młodzieży p. t.s 
„Powieść o Rolandzie“ w oprac. p. St. Du. 


omówi | 


nin Karwickiego. 16: Muzyka z płyt i 
„Silva Rerum“. 16'/40: Frans. z Wilna. 
„Dawne łowy” — wygl. p. Otto Hademan. 


17: Audycja dla chorych, ks. kapel. Micha. 
ła Rekasa. 17:30: D. c. koncertu wiolon- 
czelowego. 17:40: Trans. z Krakowa, Od- 
czyt aktualay. „Jakim powinien być nar. 
ciarz” — wygi. p. Bronisław Czech. 17'55: 
Odczytanie programu na dzień następny. 
18: I-sza część muzyki lekkiej z „Italiji“. 
1825: Duety i arie w wyk. pp. Jadwigi 
Lewieckiej (sopran) i Artura Biccio (bas). 
Akomp. p. Tadeusz  Seredyński. 1855: 
„Idziemy do kawiarni“ — wygł. dr. Wło- 
dzimierz Jampolski. 19'10: Rozmaitości, 
19'30: Trans. z Warszawy. „Na widnokręe 
gu“ 19'45: Prasowy Dzienik Radiowy. 20: 
Trans. z Warszawy. Muzyka lekka. Orkie- 
stra P. R. pod dyr. Stanisiawa Nawrota 
W przerwie: Wiadomości sportowe. 22: 
Przerwa. 2205: Trans. z Warszawy, Utwo 
ry Chopina w wyk. Henryka Sztompki. 
22'40: Trans. z Warszawy. Felieton p. t.: 


„Kawiarniane kłopoty* — wygł. p. Irena 
Dachmelówna. 22/55: Urz. kom. Państw, 
Instyt. Meteorolog. i kom. policyjny. 23—- 


: „Ars Loaga — Vita Brevis“ (J. Mana, 
M, Battistini, E. Caruso) — repotartaż mu- 
zyczny, p. Celiny Nahlik. 


Śmiertelny pojedynek złodziei 
na placu Misjonarskim. 


Wczorai rano na pi. Misionarskim, 
w pobliżu postoju wozów  towaro- 
wych. zetknęli sie dwai złodzieje 
„Dotokowcy”: Edward Langer z Sie- 
niawskiej i Pawoł Pawłowski z Kle- 
parowa. Niewiadomo na jakiem tle 
wybuchła między niuni sprzeczka, w 
następstwie której obaj 
byli nożów i rzucili sie na siebie. Na 
oczach przechodniów ruzegrał się za- 
cięty pojedynek. Nakoniec Pawłow= 
ski ugodził Langera nożem w serce. 
Gdy ugodzony ruva! bezwładnie na 
ziemię, morderca uciekł z placu. 

O wypadku zawiado:niono zaraz po 
licię i pogotowie ratunkowe. Rannega 
przewieziono zaraz do sz5itala, w kil- 
ka jednak minut po umieszczeniu go 
tam — umarł. Policia tvoszukuje usil- 
nie Pawłowskiego, który ukrył się 
gdzieś bezpiecznie. 
Langer i Pawłowski 
mi w kradzieży. Bóika ich więc jest 
dwojako tłumaczona. Albo w gre 
wchodziły osobiste porachunki na tle 
niesumiennego podziału łupów. albo 
też jest to wykonanie wyroku sadu 
złodziejskiego, t. zw. „dintoiry“. Jak 
często bywa w Świecie przesiępczym, 
Langer mógł być podejrzany o konfi- 
dencionaine stosunki z policia. Takie 
przestępstwo według „etyki“ świata 
podziemnego karane bywa Śmiercią. 


byli spólnika- 


gr. Do realności whl. 
ulicy gm. m. Lwowa 
przynależności: lampy,  klozety, okna, 
drzwi, muszle wodociagowe itd. oszaco- 
wane na 4661 zł. Poniżej nainiższej oferty 
sprzedaż nie nastąpi. 131 


Sad gr. miej. we Lwowie, Oddział XXIV. 
Lwów, dnia 15-go grudnia 1932 roku. 


695 ks. gr, II. dzieł. 
należą następujące 


AMORTYZACJE. 
L. cz. I. Ne. 942132, Uchwała: Na wnio- 
sek Kunegundy Cetiarowskiej w Ropicy 
polskiej jako .remitentki zarządza się po- 


stępowanię celem umorzenia niżej w ymie- 
nionych weksli, które miały zagivąć skut- 
kiem kradzieży i wzywa się posiadaczy 
tychże weksli, aby do dni 60, licząc od 
dnia ogłoszenia niniejszej uchwały, przed- 
łożyli tut, Sądowi niżej opisane weksle. 
W razie przeciwnym po upływie tego ter= 
minu uznałby Sad weksle za umorzone 4 
bez znaczenia. Weksle te są następuląceś 
Na 40 dolarów wystawca Józef Grą 
Aaroni 
Gradalski. Na 20 dolarów wystawca Włae 
dysław i Eleonora Pawłowscy z podpisaw 
mi Józef Stawiarz i Józei liaskoś. Na 20 
dolarów wystawca Władysław i Eleonora 
Pawłowscy z podpisami Józef Siawiwz i 
Józef Laskoś. Na 23 dolary wystawca Ed. 
ward Szufnara z podpiszmi Wpoiciech Ms- 
łek i Stanrsław Stawiarz. Na 20 dolarów. 
wystawca Władysław i Anno ©brzetowi: 
z podpisami „Jakóh Obrzut Gaci Że: 
wtarz. Na 40 dolarów wystawca Stanistan 
* Zofia Haiduki z podpisami Jan Ciślak i 
Franciszek Giślak, Na 20 dolarów wystawa 
ca Jan Smołkowicz z nednisanmi kemyk 


Odpowiedzialny redaktor: Julian Bernadiuk, 


złodzielie do- * 


z dnia 34 stycziia tYdJ, 


wy mw a z NA RZE WE A R MM AG ZM 


— 


jednolita, 


Notowania giełdowe. 


LWOWSKA GIEŁDA PIENIĘŻNA. 
Lwów, 12 stycznia 1933, 


Dolar zł, 8.93 i jedna czwarta. 

W transakcjach międzybankowych noto- 
wano: N. Jork 8.92 i jedna czwarta do 
8.92 i trzy czwarte, Londyn 29.93—30.02. 
Zurych 171 i trzy czwarte do 172.10, Pra= 
ga 26.40—26.46, Paryż 34.82-—34.90, Berlin 
212—212 i jedna czwarta, Wiedeń 103— 
105. 

Usposobienie spokojne. 

Na Giełdzie akcyjnej ruch minimalny. 
Oferowano: dolarówkę po 47, budowlana 
po 43. Śląska pożyczkę po 43, Jaworzna 
po 7.50: 

Chciano płacić za Gazy 28 zł. 

Usposobienie dość mdłe. 


LWOWSKA GIEŁDA ZBOŻOWA. 


Lwów, 12 stycznia 1933. 
Pszenica i otręby awansowały w cenie 


Obroty pszenica, wyka i otrębami. 

Tendencia naogół utrzymara. 
GIEŁDA WARSZAWSKA. 

Warszawa, 12 stycznia. (G) 


Dewizy (transakcje): 


Fłolandja 358.90, Londyn  25.95— 
29,97, Nowy Jork 8.9025, Nowy Jork 
kabel 8.929. Paryż 34.85, Sztokħolm 
163.70. 


Obroty bardzo małe, Tendencija nie- 
Banknoty dolarowe w obro- 
tach pozagietdowych 8.93. Rubel złoty 
4.69. Dewiza na Berlin w obrotach 
międzybankowych 242.07. Marki nie- 
ruieckie banknoty w obrotach prywat- 
nych 212.75, Funt szterling w obrotach 
prywatnych 29.94. 


OGŁOSZENIA PRYWATNE 


FIRANKI, kapy ręcznej roboty, portjery, 
brokaty, narzuty, pościel za bezcen. -— 
Wytwórnia Freilicha —- Lwów. S5Vkstu- 
ską l 21 6309 


PRZEDSIĘ -= 


ZARZAD FIRMY „TARTAKI“, 
BIORSIWO DRZEWNE. SPÓŁKA AK- 
CYJNA W CHODOROWIE. 
zawiadamia, że dnia 25 styczala 1932 x., 
o godzinie 12-ẹj odbędzie się w 
Spółki, we Lwowic, przy ul. Jagiellońskiej 
20. PA Walne Zgromadzenie akcio- 


vor. — mma Su a I a r aa. 


lokalu : 


Papiery procentowe: 
3 pre. pożyczka budowlana 42.5% 
42.75, 4 pre, poż. inwestycyjną scrit- 
wa MI, 4 pre, poż. inwestycyjna 
104.50——104.25——104.50, 4 į pół pre. sty 
zastawne ziemskie 37, 5 pre. poż. kon- 
wersyjna 42.25—42.50, 6 pre. poź, do- 
larowa 5/-—56.50—56.75, 7 pre. poz. 
stabilizacyljna 55.25—55.50. 7 pre, bsiv 
zastawne BGK 83.25, 7 pre. obiigacie 
BGK 83.25, 7 pre. listy Bku Roinegc 
83.25, 8 pre. listy zastawne m, War- 
szawy 44.75—45.25—45, 8 pre. listy 
zastawne BGK 94. 8 pre. obligacie 
BGK 94 8 pre. listy zastawne Bku 
Rolnego 94, Bank Polski $7.50—57. 
Tendencia dla pożyczek państwo- 
wych i listów zastawnych przeważnie 
inocniejsza. Obroty akcjami bardzo 
małe. W obrotach prywatnych 8 pre. 
pożyczka państwowa DiHonowska z r 
1925 — 61 i 5/8. 


Hitlerowski arsenał wykryto 
we Wiedniu. 


Wiedeń, 12 stycznia. (PAT) Policja 
wykryła skład materiałów wybucho- 
wych w jednej z fabryk na Miller- 
gasse, Jest on własnością narodowych 
socjalistów. Policja znalazła 44 kg. 


amonitu. Przeprowadzono rewizie u36 
członków stronnictwa narodowych S«- 
przeprowadzono 
„Domu Brunatnego”. 


cialistów a ponadto 
ścisła rewizję 


nąriuszów z następującym  porządkieni 
dziennyin: 1) Rozpatrzenie i zatwierdzenie 
Sprawozdamia. bilansu oraz rachunku zy- 
sków i strat za rok 1932. 2) Powzięcie 
uchwały o rozdziale zysków względnie 
powrycin strat. 3) Udzielenie absolutorium 
władzom Spółki. 4) Wybory do Zarządu 
i Komisk Rewizyjnej. 5) Wnioski akcjona 
riuszów. Po myśli art. 54 Prawa o spół. 
kach akcyinych mogą akcjonariusze żądać 
umieszczenia poszczególnych Spraw na 
porządku dziennym, przyczem żądanie to 
powinno być zgłoszone nie później jak na 
14 dni przed terminem Walnego Zgroma- 
dzenia. 7117 


| RAŻUĄ 


LHURUBĘ 


WYLECZYSZ 


jeżeli reguiarnie używać oędziesz 


ZIOŁA D-ra BRE YERA 


iajskuteczniejsze w następujących chorobach: 


Nr. I — kaszlu, astmie, rozedmie płuc 


cena zł. 3.50 

Nr. 2 — reumatyzmu, artrętyzmu (złej przemianie materji) m GET) 
Nr. 3 — żołądkowo-kiszkowych, wątrobowych. żółtaczce " s 3-00 
Nr. 4 — nerwowych bólu głowy, bezsenności, apatji do życia = s 400 
Nr. 6 — blednicy, długotrwałej niedokrwistości » » 5.50 
Nr. 7 — nerkowych i pęcherzowych x „ 400 
Nr. 9 — ogólnego zatrucia — przeczyszczające 1.50 
Do nabycia w oryginalnem opakowaniu w aptekach, składach aptecznych i drc- 


gerjach, lub w wytwórni -- POLHERBA, Kraków — Podgórze. Skrytka Nr. 48. 
Zainteresowani otrzymają na żądanie darmo z wytwórni broszurkę ..Jak odzyskać 
6583 


zdrowie”, 


Miarecki i Jan Karpiński, Na 60 dolarów 
wystawca Paweł i Marja Pierze z podpi- 
sam: Amoni Trybus i Antoni Trybus. Na 
100 dolarów wystawca Jan i Katarzyna 
Miareccy z podpisami Jan Boczoń i Józef 
Boczoń. Na 100 dolarów wystawca Józef 
ił Marja Barszcze. Na 200 złotych wysta 
wca Adam i Marja Nowakowie z podpi» 
sem Michał Nowak. Na 20 dolarów wy- 
stawca Mikołaj i Zoija Michaliki z podpi- 
sami Karot Michalik i Jędrzej Piechota. 
Na 20 dolarów wystawca Salomea i Ję« 
drzej Jantasy z podpisami Eleonora Wą- 
sowicz i Eleonora. Winkłowska. Na 20 do. 
larów wystawca Stanisław i Marja Siko- 
rowie z podpisami Jakób Tabor i Piotr 
[rybus. Na 79 dolarów wystawca Jan i 
Auna Zabawowie z podpisami Stanisław 
Stawiarz i Wojciech Janowski. Na 23 do- 
iary wystawca Karol i Brogisława Kwiat- 
kowscy z podpisami Maria: Pierzowia i Ans 
ioni Trybus. Na 110 dolarów wystawca 
Wiletorja Miarecka z podpisami Jakób Mia 
recki i Stanisław Wierzbicki. Na 100 do- 
larów wystawca Jakób i Apołonża Mia. 
recty z podpisami Franciszek Miarecki i 
Stanisław Wierzbicki, Na 23 dolary wys 
sławca Wojciech i Apolonia Warcholiki z 
wdasai Franciszek i Henryk Miareccy. 
da 34 dolary wystawca Józef i Katarzyna 
«czę z podpisami Józef Wojnarski i 
junciszek Nowak. Na 50 dolarów wy- 
stwwca Józef i Tekla Trybusy z podpisa- 
mi józei Miaręcki į Jan Karpiński. Na 50 
iolarów wystawca Jędrzei i Marja Smoł. 
uowicze z podpisami Wojciech Barszcz i 
Paweł Górki. Na 30 dolarów wystawca 
Woiciecch Śliwa z podpisami Staisła'w 
Stawiarz i Ludwik Laskoś. Na 20 dolarów 
wystawca Marja Nowak z podpisami An- 


= 


— M O OW RÓ O PÓZ e a a 


= 


toni Trybus i Franciszek Nowak. Na I 
dolarów wystawca Józef i Helena Pierzo. 
wie z podpisami Józef Piecuch i Eleonora 
Wąsowicz. Na 20 dolarów wystawca lgna- 
cy i Agnieszka  Haluchowie z podpisumi 
Stanisław Korc i Jedrzej Przybylski. Na 
30 dolarów wystawca Walenty i Fekla 
Rybczyki z podpisami Jan Rybczyk i Jan 
Tokarz. Na 20 dolarów wystawca Franci- 
szek i Aniela Zastępowie z podpisami Wo, 
ciech Jurczak i Stanisław Korc. Na tu 
dołarów wystawca Władysław Gryzik 

podpismni Jan Ciślak i Franciszek Ciślax. 
Na 20 dolarów wystawca Władvsiaw 

Antonina Lewki z podpisami Szymiec S; 

nisłąw i Jan Skorupa. Na 110 dolarów ws. 
stawca Józei Trybus z podpisami Antoni 
Trybus i Jan Tryhus. Na 40 dolarów w: 
stawca Stanisław i Wiktorja Korce z poid. 
pisami Józef Stawiarz i Jędrzej Prz; ti |. 
ski, Na. 23 dolary wystawca Rvsza;d 

Maria Damowie z podpisami Stanisław 
Bobola i Ludwik Laskoś. Na 30 dolarów 
wystawca Jan j Wiktorja Jasiołkowie 2 
podpisami Ama Piecuch i Anna Budacke. 
Na 40 dolarów wystawca Antoni Grada|- 
ski z podpisami Józef Gradalski i Woi- 
ciech Janowski. Na 200 dolarów wystawca 
Stanisław i Marja Osiolowie z podpisum: 
Franciszek Gradalski i Józef Gradal-ki. Nu 
23 dolary wystawca Stanisław i Maria O- 
stołowie z podpisami Jakób Bobola i Ma- 
ria Janowska. Na 100 dolarów wystawca 
Józef i Anna Piecuchy z nodpisami Anna 
Szuinara i Maria Musiał, Na 40 dolarów 


wystawca Anna Budacka z podpisami Ką- 


zimierz Wąsik i Józef Oraczewski. 
Sąd grodzki w Gorlicach. 


Gorlice, dnia 29 grudnia 1932 r. 132 


Z drukarni „Słowa Polskiego", Lwów ul. Zimorewiczą :5, 


